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Francuska „Splendid  
isotafion'7

(Od naszego korespondenta.)

W arszaw a, 4. gruihra.
Dziś już, zdaje się, nie ulega wątpliwości, że, 

Wbrew oczekiwaniom i naw et początkowym w ra- 
•stmiom, podróż Brianda do W aszyngtonu nie tyl­
ko nie przyniosła spodziewanych korzyści, ale 
skończyła się koinpietneni niepowodzeniem. Osa­
motnienie Lloyd? Georgea, który nie uznał za 
stosowne pojechać do W aszyngtonu niewątpliwie 
trzeciewszystkiem  z  obawy, że spotka go tam zi­
mne i nieprzychylne przyjęcie, zakończyło się 
nieoczekiwanym tryumfem angielskiego męża 
stanu, k tóry  obecnie zapowiada sw ą podróż do 
Ameryki, snać zupełnie już spokojny o to, że nie 
sportka go tam  żadna niespodzianka, że przeciwnie 
jego pogląd na sytuację polityczną i jego wniosek 
i propozycje mogą liczyć na zrozumienie za ocea­
nem. Gra, w  rezultacie które] oczekiwano zbliże­
nia francusko-amorykańskiego orzeciw za-ryjswu- 
ącemu się porozumieniu angie'sko-niem>ckiemu, 
zdaje się niespodzianie Kończyć przyjaźnią naro­
dów anglosaskich i zupełnem odosobnieniem 
Francji, k tóra wobec tego liczyć jeszcze może 
chyba na sojusz z daleką i w' Europie mniej je­
szcze zainteresow aną niż Stany Zjednoczone, a 
również zagrożoną osamotnieniem Japonją.

Rezultat podróży Brianda jest więu polity­
czną porażką Francji, a zupełną klęską jej p re­
miera, klęską tem boleśniejszą, że, zdaje się, za­
ginioną.... Boć sytuacja Francji w  W aszyngtonie 
zdawała się być świetną i trzeba było jakichś po­
ważnych błędów, aby ją doprowadzić do tego 
stanu, w jakim jest obecnie. Jakie to by ły  błędy, 
o tem ze sprawozdań z  przeoiegu konferencji do­
wiedzieć się trudno. M owy Brianda na posiedze­
niach plenarnych by ły  jego tryumfami i zdawało 
Się, że stanowisko francuskiego prcmleTa wzma­
cniają. Pam iętać jednak należy, że dernonsiracyj- 
Pfi jawność obrad konferencji waszyngtońskiej jest 
iv gruncie rzeczy tylko udoskonaloną metodą 
konspira :yjna, chroniącą doskonale zakulisowe o- 
brady „komisji1* przed niedyskrecją spraw ozdaw­
ców', którzy ciekawość publiczności mogą ^a- 
sPOKoić tysiącami szczegółów jawnych obrad, a 
Przeto nie mają interesu dobijać się c plotki i po­
głoski o zakulisowych zdarzeniach. N;ew ątplh\em  
się wydaje, że premier francuski, świetny w  
smych publicznych wystąpieniach, w  obradach 
komisyjnych znacznie mniej miał powodzenia. 
Prawdopodobnie bardzo pizesadzony, lecz chyba 
r*ie pozbawiony wszelkich podstaw epizod, doty- 
c2ący armji włoskiej, k tóry tyle złej krw i narobił

Włoszech i doprowadził do demonstracji uli- 
Cznych przeciw Francji, jest wym owną ilustracją 
Niezręczności Brianda, Którego temperament w 
śc ię ty c h  nolemikach komisyjnych ponosił za da- 
'eko, za daleko stanów-czo w  stosunku do trze- 
^ e g o  j chłodnego usposobienia anglosasów. 
^riand, m istrz w  opanowywaniu opozycji swych 
kolegów w parlamencie francuskim zapomniał, że 
Wa do czynienia z zupełnie inmmii ludźmi i dla- 

sprawę przegrał.
Ale ileliy odliczyć procent niepowodzenia po

m i ą  J s f  k o a l ć c l a .
ZATARG WLOSKO-FRANCUSia. 1

Okazuje się obecn’e, że zatarg włosko-fran-j 
cuski zrodz,ił się z fałszywego sprawo'/4atiia z 
m owy prez Bi :anda w .Jdaily Tclegrapii", gd&ie 
włożono w  usta Brianca słowa, ubliżające armii| 
włoskiej. „Daily Telegrach1 ‘ na mocy układu, ja-] 
ki go wiąże z dziciimkarnf włoskimi, przesłał im] 
telegraficznie sprawozdanie, które w yw ołało obu-] 
rżenie w e W łoszech i manifestacje antyfrancuskiej 
w ,r ! irynie, Neapolu i Rzymie. Całą winę ponosi] 
spraw^ozda wica rrancuski „Daily Tełegraph”, któ- 
rvm  jest jeden z najpoważniejszych dziennika!xyi 
francuskich. I

P. Bchanrcr, głowa delegacji włoskiej na kon-j 
fe reucji. waszyngtońskiej zaprzecza Óficjalnie, ja-j 
koby prez. Briand obraził armię wioską.

Nie zmienia to iednak faktu, że między Bran-j 
cią d Wiochami stosunki są naprężone. Sam p.i 
Schairzer ostro występował na konferencji pr/e-] 
ctw  ,żądzy panowania Francji na morzu i na lą-J 
d z V . „Włochy' są biedne -j po Ciężkich stratach, 
jakie poniosły, nic mogą budować statków pod­
wodnych i krążowników przeciw Francji.... W ło­
chy żyją ciągle pod grozą niebezpieczeństwa do­
minacji francuskie j“.

ZATARG A?« GLO-FRANCUSKI.
Ze strony' angielskiej spotyica się Francja z 

zarzutem, że przybyła do W aszyngtonu tylko w  
celu obalenia konferencji i % groźba, że o ile 
Francja nie zgodzi się na rozbrojenie w yw oła 
Koaiację europejską aiitifrancuską i zerwanie soju­
szu z Anglią.

„W cstminster Gazette** w a z a  że ooecneść 
Lłoy da Georgea w  W aszyngtonie jest kou i&csi&ą 
dla uratow ania konferencji przed intrygami 
Francji.

Obok sp iaw y rozbrojenia, Anglię i Franci? 
dzieli jeszcze sprawa Angcry. Nie wiadomo na 
razie, czy Francja zdoła utrzym ać prestige, jaki 
u-zyskała w ostatnim układzie z keinalistami. 
Ostatnia nota angielska stw ierdza z przyjemno­
ścią zapewnienie Francji, że nie uznała ona ani 
de iure. ani de facro rządu Angory, że  Francja 
sprzeciwi się wszelkim atakom kemalisiów «.a 
Mezopotamię i używanie kolei bagdauzkicj 8« 
celów wojskowych oraz że Francja jest gotowa 
do ujednostajnienia swej polityki z polityką Angki 
w sprawach Wschodu. Angtja uv aża, że oiwesy 
układ franko-ketnalistyczny w  nic zen i nic przesa­
dza ti-eśckbikłądó-w jió/nfejszycli mM-Jfy koaiicysi 
a Turcją.

Ciekawą wiadomość podaje „Tiiites’' o - zw o­
łaniu na styczeń konferencji rriiędzynfirod«w;ej w 
cehi uregiilowania stosunków greckó-tuneckick. 
Na konferencję tę chce Anglia zaprosić i hnkszRwi- 
ków. aby kemallści nic mogli się zaslam ać nieza­
dowoleniem Moskwy. *

Na-ieży się obawiać, aby ów mijwje&sey ytk- 
ces Brianda, jakim był układ anyorski nie oka«?ł 
się zbyt przemijającymi i aby  Francja nie musiała 
się cofnąć.

W e Francji oczywidcte rtiezgdmyołenie \«srli­
sia i wątpić można, czy premier znieść z*#ia 
zwjtiĘskso drugą '-icifeRzywę parlam entarną. P. 
Poincare przygotowuje się otwarcie do objętia 
rządór.

I l i c l f  ^  f r a n ( u t k e > * p & ^ i
Paryż. (A'IV). Rokowania polsko-francuskiej dzid je będzie am basador polski w  P arysi p. Za- 

w sprawie traktatu  handlowego podjęte będą na] moyski oraz j>. Dołeżal. ze strony frane«»fcej 
nowo za parę tygodni. Ze strony polskiej prową-j przedstawiciel łjjjs. przemysłu i hanem.

Znajdujące się w W arszaw ie

275 Sanu chodów, 65Karoserji, Maszyny drukarskie, 
'(amieó litograficzny, Skrzynki na ezc onki

fatjdąspiisdaTic w <łroil7.a pruotsrgu w Oddi sle Liioridaiłj' Dem jfcilu W^skowegu >De«at! w War-SŁUwie,
Krol*w#ka 8b.

Szczegóły patrz fyDEIVE O B IL 1* iS -ty
Tern> in s H a c a n ia  o f e r ł  21. g ru d n ia  'S2I r ,  P r*  cd-w inty, k ł ł r e  osi^ gn^  4 taft*. 

c z n a  cen>* o f e r la c l i  p i i iu ie n n y t b  bedlą w y to c z o n e  * p r* r ta  „ u s t n e p —

Sprzedaż znajdujących się w Wprszawfe
i  1 1  S a n i f f l c h o d a w

odbędzie sie w drodze przetargu w O ddiieb  L-iicw idacjl Demobilu W ojskowego
w W arszawie, Królewska 23. n o 5

Szczegó ły  p a trz  „ I ?  ** I* * L . 1 z e s s y f  I4 » fy*
Termin sk ładan  a o fert H . grudnia 1921 r. S am och od y , k tóre o s ią g n ą  dosta*o- 
te c z n ą  c e r ę  w  ofertach  p iśm ien n ych , b ęd ą  w y łą c z o n e  z przetargu* u stn eg o .



KliEJEK z dnia 7. grudnia 193.1' •Nr. m
tu—   --------      — ------------------------------------------------- --------
[Utyk: francuskiej na karb osobistych niepowodzeń- w przegrarei przez Brianda w  W aszyngtonie
Brianda w  W aszyngtonie, nie wyczerpie to by- Kampanji i to, sądramy, nie tyle na de spraw y
'najmniej, kwestji. Stwierdzić bowiem wypada, te  rozbrojenia, ile na tle spraw y rosy jsk iej,'k tó ra

’ w zaciszach komisyjnych obrad prawdopodobnie 
zajrnowaia w W aszyngtonie zgolą poczesne
miejsce

Uklaci francuski z kemalistam*., popieranymi 
przez rząd bolszewicki z M oskwy i gw ałtowna 
opozycja przeciw niemu Anglji połączoną z ró­
wnoczesnym kokietowaniem sowjetów i rozpa- 
tiy-warnem niemieckich planów pomocy sowieckiej 
Rosji, wyglądają pozornie na zabawne qui pro 
puo. W istocie rzeczy g ia angielska jest dosyć 
jasna. W  Angiji wiedza dobrze o tern, że agitacja 
na wschodzie jest w  ręku sowjetów najsilniejszą 
i najniebezpieczniejszą bronią. Dążyła :eź i d lży

Briand pc-ajął się zadania niezwykle trudnego, 
chcąc w  antym illtarystycznych tradycjach ■wyro­
słych amerykańskich angiosasów przekonać o  ko- 
'treczności utrzymania francuskich zbrojeń Pn- 
w tóre zań nie można zapominać, że w aszyngtoń­

s k a  akcja Brianda spotkała się z si.ną kontrakcją 
„meeTe mych ‘ w  W aszyngtonie Niemiec > Rosji 

iśewiieckicj, prowadzoną pod londyńskim patrona­
tem samegoże Lloyda Ocorgea.

*
Sprawą, kMra osamotnienie Francji wydo­

była na jaw i drastycznie zadem onstrowała zdu­
mionemu ńrvfSafu jest spraw a układa Frankłin- 

-iBouiliona z kemalistami. O kręt angiciski przed 
Mersiną, przypominający żyw o demonstrację nie-, Anglja w ytrw ale do sparahżowar.ia polityki 
[nileckicj „Panther* przed wielką wojną, stanowi’ wschodniej Lenina, jeśli nie d-oeą walki — na tc 
jeszcze tylko dowód w zrastającego naprężenia obecnie ją nie stac — to drogą układów i koncesji, 
stosunków francusko-angielskich, co było już rze- Już w układzie handlowym, zaw artym  niemal tó- 
cza wiadomą od dawna i nie w yw ołało ździw*e-j wnoaześnie z naszym traktatem  ry sb m , sprawa 
nia. Aic przyłączenie się Stanów Zjednoczonych igitacii na wschodzie była punktem kapitalnym  
do tej demonstracji i pojawienie się przed Mersiną Przejście Kemaia pod patronat największego wro* 
statku pod gwiaździsta flagą Ameryk* północnej ga sowietów, Francji, lało  Anglji pożądaną spo-, 

'stało  się dla św iata zupełną 1 nieoczekiwaną re-j sobnośe do dobicia targu z sowietami Te ostat- 
Jwelacia. Francji, która demonstrację angielską nie chętnie w yszły  na spotkanie, inaugurując kurs 
iprzyjęta spokojnie, a  nawet ironicznie iakó obiaiw względtiie umiarkowany, którego punktem kuimi- 
bezsii.icj ziości po dobrem pociągnięciu Frankiin-| naeyjnym  (skoro zwołanie konstytuanty przez 
Bouiilona, po przyłączeniu się do stanowiska an- Lenma dotąd należy do niesprawdzonych POglo- 
: Sielskiego Stanów Zjednoczonych nic pozostało 
'nic Innego, jak faire bonne mine au mauvais jeu 
i udawać, że przyjmuję za dobrą monetę „obronę 

'interesów zagrożonego chrześcijaństwa** oficjalny

niewiara Francji w  swego polskiego sojusznika, 
który ledynie mógłby konkurować z Niemcarn* 
na ierenie rosyjskim. Dcść, że ostatnie w y p a d k i 
wskazują na to, że Stany Zjednoczone przechyla* 
ją się lub przechyliły na stronę planów niemie­
cko-angielskich. Odosobnienie Francji jest tak 
prostą tego konsekw encją jak haussa m aiki nie* 
mieckiej.

*'
Francuska „splendid isułation** może w p te$  

wszym  rzedzie odb'ć s;ę na Pcisce. W  ostatnich 
tygodniach zapanowała w polskich snrawacb za­
granicznych cisza. Caveunt consułes, aby nie b y  
!a to cisza przed burzą! Alka.

— CK>» ' i—*

siw; i [ioiisjis ptćslisa.

sek) była nota o uznaniu długów przedwojennych.1 
W  lot wy : tyska ty p & a  Niemcy, odmy w aia rolę I 
usłużnego pośrednika i projektując odbudowę Ro­
sji przy pomocy rządu sowieckiego, połączonymi 

pretekst obu demonstracji. Równocześnie zaś we siłami Anglji, Niemiec j Ameryki. Odbudowa taka,
pom iając korzyści eKonomictzne, dałaby Anglji 
bezwzględną pewność zaabsorbowania sił sowie­
tów na terenie wewnętrznym  i uwolniłaby ia od 
koszmaru rewolucj* na dalekim Wschodzie. Cenę 
zaś niezbędnej pomocy niemieckiej, rewizję od­
szkodowań, poniosłaby Francja. , j

Zainteresowanie Stanów Zjednoczonych spra­
w ą rosyjską od dawna jest widoczne. Interesuje 
je zarówno naturalny przeciwnik Japonii, jak I 
olluzymi rynek zbytu, niezbędny dla duszącego 

Ameryki nie tłfimacżą 'dostatftęjujhi' się. am erykańskiego przemysłu, Węisfjjrp3 j>,?ystręt 
zresztą sympatie dla prześladow a-' (Jn rpjetpd bolszewickich,. sprzeczny"), z pojędąnń

i>z

'W ioszech palono na ulicach francuskie sztanaary. 
• a w Londynie uznano za w łaściw e wzmocnić 
'efekt w izyty Strunom przez wizytę Rathenaua 
i Simonsa. W  tych warunkach powrót Brianda 

oła nie przypomina pochodu tryumfalnego, a 
.pogłoski (zresztą niesprawdzone) o spotkaniu z 
^Lloydem Oeorgem zgoła pachną Kanossą.

Jakkolwiek jednak na tle spraw  tureckich uja­
wniło się odosobnienie Francji, nie sądzimy, aby 
były one jedynym jego powodem. Zwłaszcza po- 

IstuPowania 
niewątpliwe

irfych krw aw o Ormian, ani naw et chęć pozyskania 
.Anglji i osamotnienia Japonji, wciąż stanowiczo 
[p-zeciwnej amerykańskiemu projektowi ograni­
czenia morskich zbrojeń. P ierw sze nie wydaje się 

[powodem dostatecznym, drugie nie w ym agałoby 
zgoła demonstracji przec!w  Francą, boć od dawna 

■było rzeczą widoczna, że Anglji wielce zależy na 
•pozyskaniu amerykańskiej ?yrmatji j Stany Zie- 
'dnoczone wcale nie potrzebowały dla zamanife-

wolnościowej demokracji amerykańskiej i niewia- 
ra w  trw ałość sowieckiego regime‘u w strzym yw a- 
w ały  łę dotąd od czynnego wystąpienia. Ale od 
dłuższego już czasu było rzeczą widoczną, że 
momenty wstrzym ujące słabną i chęć czynnego 
zainteresowania się Rosją w zrasta.

Widocznie ani Briand, ani przedstawiciele e- 
migracj. rosyjskiej nie potrafili przec;w sfaw ;ć 
w W aszyngtonie propozycjom niemi ecko-angie!-

stowania swej sol aarności z Anglją w ystępow ać skim ani innych konkretnych p,opozycji, ani dość, 
przeciw Francji. Powód, zdaniem naszem, leżał simych argumentów contra. Zemściła się tu może

II
Proces koloiuzacyjny mógłby być bardzo ren"

uw nym  dtia finansów Państw a, a bardzo ważnym 
jako czynnik uzdnowftLiia gospodarczego Polska.

Dawna eirtoraoja searbMtowa była objawem 
ołroromłiwymi, była w y rk ie m  przeludnienia rolne- 
go. Dziś, gay przetudmenle rolne nie zostało u* 
sunręce pTzez kolonizację wcwcię:rzną, a  wskuteK 
braku traktatu handlowego z Niemcami emigra­
cja zarobkowa została powstrzym aną, prze lud rrie- 
nie roku występuje znacznie dotkliwiej a k t  aav/-. 
miej.

Dla zaspo1-:pAwa mało-nlrcydh w  Ga,;cji, przeł 
doprowadzenie ich gruntów  do 5 hektarów, trze­
ba byłoby 2.5 miliona hektarów, cała zaś wdełkA 
w łasno ' Małopolski wynosi 2,9 mr’ i cna hekta­
rów, obszar zaś par-celacyńiy nie przekracza 1 
milionów hektarów- gdyż 5 cześć obszaru wielkiej 
własności stanow ią bisy Rachunek ów wykazuce, 
że OaH-ra me r y ż e  ro-zwiazać swej kwestji agrar­
nej, albo bez masowej emigracji, która o słab ła­
by Polskę, albo 'bez lkolon.iza-.iji Ziem Wsci odmch, 
która wzm ocr/łaby p a ń s k o .

Mówiliśmy, że kohmizacja n o ż e  być czyimi"
lejem fiaiiadjl fnaiisów  państwowych. ~odać trup 
simy. Je d źp łać  ona może jako Srodtk łeeztr 
bardzo spyWRO. Do ko.onizacji m egą być wcią­
gnięci nasi anignanc* ze Stanów  Zjc-dnc czouycb 
i z Westfalii.

P rzed wojną przeciętnie 30.0LO reem ^rairtó1*’ 
wracano ze Ułanów 7>ednofCzotTyah. O óż w  ciągu 
kilku łat w ojny nie było reemigracji Dziś S ta ' 
ny Z'e4noczi>ne przeżyw ają ciężki kryzys, co 
wpływa zaw sze na zwiększanie reemigracji. I falą 
reemigiracyjm. mogłaby być bard-o  znaczną,, gdy­
by rozpoczął się na w iększą skalę proces kokKi’" 
zacyjny. Z reemigrantami przyszłaby wakite a- 
.neryka iska i nieniiecka. P ie r d z ą  ’ówna sfó
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Wyspa zapomnienia.
(Ciąg dfeiszyk

— No nie! W olne żarty! Z za te,i ściany 
.nikt nie może się przedostać, B^zegym obejść też 
|me można, bom próbow ał już wszystkiego. Masz 
!fu gdzieś łódź? Za ścianą, za skałami są wsie, 
imia.sta może, porty? A tu niezajrzał jeszcze nigdy 
nikt. Morze puste, puste. Nie widziałem żagla od 
trzech lat.

— Od tizech łat?! Tak powiadasz? Trzy 
.ata! Łżesz! A skądci ta wiedzieć? Liczyłeś, 
dz.eó po dniu?

— Lkzyreni, hczyfem i ciągle liczę! W yla­
złem z w odj o to  te,nu trzy lata, miesiąc jeden 
.1 jedenaście dra.'W ylazłem  jeno w pasie, w ko­
szuli i w g; c:ach. Ani noża, ani gwoździa, ani 
Igły, ani niczego. W ylazłem na ten brzeg goły, 
Z  golefrii rękami Dawałem sobie rady, jak nułpa, 
Jak dziki człowiek.

Ciołek opowiadał z uniesieniem o rw o k h  
cierpieniach, ciężkiej pracv. o swoich w ynala­
zkach, o żrącej tęsknocie za ludźmi, o strachach, 
które go riapastują, ze niusi po całych nocach pc- 
hć ogień, o wiecznej grozie pc pod okropną ścia­
ną, z której lecą w c ą ż  obrywające się kamienie, 
o ciasnocie wybrzeża, gdzie tak mało palm owo- 
cęvv>4i, o rybach, o jajach żotwtch, tu c ie  ntu

strasznie obrzydły, o rządkiem szczęściu, gdy do-| 
padnie i ustrzeli kamieniem kozła, które tu spu- 
szczaią się czasam ze skal,..

Jorg słuchał i nie słyszał. Rozpamiętywał, 
T rzy lata? Dziwnie to otzmiało.

W ięc ca ły  jego pobyt na wyspie, całe nowe 
istnienie, pełne dziejów, wędrówek, przem ian i 
przew rotów , miało by trw ać tyiko trzy lata? 
Niemożliwe I' Ciołek jest idjotą.

Czyż można w c.ągu marnych trzech łat z a ­
pomnieć tak na szczęt o ca/ym  świecie? O prze- 
szłeni, długiem życiu pomiędzy ludźmi? O w szy- 
stkiem ? T rzy łata, giupstico! Więcej niż dwa- 
d7 ieścia!

S taw ało sfę tć nieznośne.
W racała nieubłagana pamięć. M ainiało tv nim 

zdobyte szczęście. Swuboda samotności, wieczy- 
stość jego spokoju staw ały  się czemś zmyślonem. 
Obłędem było zaprzeczanie temu co jest, co zo­
stało hen w e świecie i istniało po dawnemu swo- 
'm trybem.

Tam, za ścianą, oo tamtej stronie gćr było to 
praw dą i mądrością^ On by! tam istotą jedyną, 
wszechmocną. Nie tfża było przełazić przez gó­
ry Te-az za późno. Choćby natychmiast powró­
cił, nie odrobi tego, co już na zawsze przęoadło. 
Choćby stąd uciekł pozostanie tu głupi drąga! 
Isnpson, kolega z „Trcyannica“, nędzny Ciołek — 
lako dowód niezłomny

Sam siebie oszukiwał i sam sobie tego do­
wiódł Koniec ziudzv,da. Od teraz trzeDa ma- 
czraj, iakZ  v

Uląkł się nowej niezmiernej nracy myślenia 
i zgadywania czegoś w swoto dzwanym losie. 
Odwykł od dociekań, miał w stręt do myślenia 0 
sobie. Czuł w  sobie swoją w łasna obecność, 'cię­
żyła mu ona nleznośme. S tara zmora wynurzał? 
się z zapomnienia.

Ciołek rozgadał się i nie mógł orzestać. Opo­
wiadał, opowiadał. Urywa! jedno i przechodzi’ do 
czeg o ś innego. 7a ca le  lata sarrmtnoścf w /le W ą t°  
się z niego potokiem nieposkromione gadulstwo-

Staw ało się to niezrosnem.
Nagle od szyezytu  gor zagrzmiało. Ciołek 

urw ał, zadarł głowę do gory i chwycił łorga 
ram ;ona,

r-. Uclekaimyf Uciekapny!
— Co takiegc?
— Śmierć!
Jorg patrzył ku górze. Tam od szczytu ja!cs»s 

szara masa sunęła w  dół. Dziwnie przeraźliwi 
powolny był jej ped.C L za.

Nagle wykwit? na ścianie obłok pyłu i natych­
miast ogłuszający trzask piorunu targnął i za^ 
trząsł wszystkiem  Znikła szara masa osuwaiące 
się skały, natomiast zagrał pc murach, po żlebach, 
po szczelinach, między iglicami przeraźliw-y hiU" 
ko t, jakby tysięcy a-m at bijących na ■wyucig".

Ciołek znikł. Jorg czekał. W reszcie gwiżdż*?, 
i v/arcząc ięły dopadać poiatry p?erwsze kand®" 
me. P adały  tu i tam. rozpryskiw ały się, odbijały 
się w podskokach, tonęły w trawie. PrzeiauywalT 
tuż, tuz nad g’ową.

\  iC, 4  aJ
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Marsz. usUplate. *
Warszawa. (T. wł.) (u .) Dowiadujemy się -z kół sejnow ych, że m arszałek sejmu p. T-ąmpezyń 

s-k! zdecydowany jest złożyć swój urząd.

afofu, draga ułatw iłaby zaopatrywanie się Polski 
w maszyny rołntozt, traktory, potrzebne -dla pod- 
mesiema odłogów i nawozy sztuczne w1 Niera- 
czecji. Doiary, k tóreby  przyszły z reerr graaijłaim, 
przeobrażone w  nasze ciarki, wynosiłyby cyfry 
astron smiczne.

Bawełniany przemysł 'ódz-ki, będący przed 
Wojną najważsńejszą gałęzią przemyski eksporto­
wego, dziś już się w zm em ej nrierze odrodził. 
Zagrażć mm jednak brak surowca, co jest spowo­
dowane tem, że zagraża Polsce brak waluty 
coce1.. Tej w aluty, jak wykaźywaH&n*, może do­
starczyć nam reemigracja.

Tym czasem  nrinkUerjmn skarbi! zamiast iść 
na spotkaiFC Wszelkiej aiacznientezej tuic jatywic 
z zakresu kolonizacji, powstrzym ało zutwierdze­
nie statutu banku kołonizacyjaieso: „Bank Odbu­
dowy Gospodarczej Ziem .W schodnich’’, gdyż 
Pragnie nie dopoizczać pow staw ania nowy cm ban­
ków aż do uresjukrwet i a wahny, a zwłaszcza 
tto^eprowa daenia d an iu j. Jest to d ea  całkaeurt 
błędna, danina bowiem zmusi wieki właścicieli Tta 
naszym W sdioozie do sp .zedaży sw ych gruntów
1 leżca me nastąp' kolonizacja poiafca, grunta te 
będą rozszarpane przez, ten y w io l, który dziś jest 
Pod względem narodowym nieokreślony, przy 
kolooEzacii potaktoj skrystalizuje się W narodo­
wość polską, bez niej przeobrazi się w żywioł 
białoruski.

Jakkolwiek rraktat ryski pozer.tawia po s tro ­
nie rosyjskiej znacz ie obszary ziean, będących 
Baszą aziiejem a spuścizną i będących w spania­
łym terenem dla koiotrizacji, jednak na -przyią- 
-Zotrytn oteźa-rze 134.000 'km. kw . mieszka w szy­
stkiego ckolo 4,200.000 mieszkańców', jest to więc 
teren solonizacyjny.

Lin ja Ca rzm a dzieli Polskę na J v ie  części: 
184000 km. kw. znajduje się po strortie wschod­
niej z ludnością około 9 nTIjanćrw 180.000 k m. kw. 
znajduje sie po stronie zacho 1-rwen z ludnością
około 27 milionów.

Otóż głównern zudaniem poiitycznam Polski 
jest zabezpieczenie sotńe wscn-odniej połaci pań­
stwa. To powinno być celon i silą m otorow ą iâ  
szej pałityki zew nętrznej; to pow^mno być też 
Słownym procesem gospodc^czy i.i ^olski.

W ład. StudnicKi.
" -O O —■—•

Przegląd światowy.
NIEMCY ODBUDOWUJ A, ROSJĘ.

Delegacja przem ysłow ców niemieckich przy­
była do Petrogradu, aby omówić z przedstaw i­
cielami rządu spraw ę odbudowy miasta. Związek 
synd;, katów  niemieckich wszedł w  stosunki z 
rzą<jcm moskiewskim w celu w ysiania do Rosji 
komisji ekspertów  i przedstawiciela robotników.

ANGLJA, NIEMCY I ROSJA.
Sprawa odbudowy Rosji zajmu.e żyw o zaró­

wno Anglję, jak Niemcy. Równocześnie z w izytą 
Stwnesa w  Londynie przybył w tej sprawie do 
Berlina znany deputowany angielski Kentworthy. 
Zdaniem tego socjalisty angielskiego państwa po-̂  
^inny dążyć do utworzenia Stanów Z.ednoczo-’ 
r>Vch Europy. Pierwszym warunkiem :est odbu­
dowanie Rosji i Niemiec. Anglia powinna zawrzeć
2 Niemcami konwencję dla odbudowy ekonomicz­
nej Rosji. Anglja dostarczyć powinna kapitałów, 
Niemcy ludzi. Przy sposobności p Kenworthy, 
zrii ny nieprzyjaciel Polaków oświadczył, że roz­
wiązanie sprawy śląskiej nie zadowala go, choć 
Anglia czyniła co m ogłs, aby ha mowa1: polono- 
blskie zapędy Francjf.

P. Kenworthy opuścił Berlin, udając się do 
Warszawy, skąd wyjeźcza do Rosji, by pracować

przeprowadzeniem swych planów porozumie­
wa anglo-niemecko-rosyjsklego.

ANGLJA SWE ROZBROJENIE MORSKIE 
CZYNI ZALEŻNEM OD ROZBROJENIA 

FRANCJI.
„Jo ima? de Pologne“ otrzymuje wiadomość 

* Paryża, że rząd angielski postanowił uzależnić 
^•e rozbrojenie morskie od redukqi armji fran- 
Cu|fcje>. Wiadomość ta, zostająca w  sprzeczności 

oświadczeniami Balfoura, wywołała w  Paryżu 
^elkie przygnębienie. .,t* sa. j,

*— H  tm

Powstanie na Ukrainie,
WecHe wiadomości „Ru.sspteeu’’ ruch pow stań­

czy przechodzi na lewy bszeg Dniepru, gdyż na 
prawym  brzegu, juk donosił uasą informator rtieh 
|£ ti został !złikwklow'a,iy. Ta sama ajencja zawia- 
daiifia, że jat. Tjuśiunyk przedarł się rffl północ od 
Kijowa ku Czeriiihowszazyinie, by złączyć się 
z  oddz. A ulw la. Wiać-oritość ta w ym aga stwier- 
ck ima.

Następują o b e c n ie  wiadonsuoci o ruch*ch na 
PoLduau, którym, kierują słynny Maclrno i ukraió- 
sk-l gen. Hułyj-sdułenko. Miasta przyr.Kjrskie, jak 
Odessa i Mikołajów mają z północy, jałc Kilów 
i Chanców tylko łącznuść iskrową.

..Ridnyj Kraj"’ stw ierdza, że dezerterzy z 
„krasnej" araMji ciągle nadpływają do kordonów 
państw ościennych, a uchodźcy przynoszą wia­
domości, iż cywilna dezercja me ustępuje woj­
skowej. Funkcjonariusze sowieccy opuszczają swe 
poi taranki; bc, zbyt niebezpieczne są dziś wnmmki 
życia na Ukrainie.

Charkowskie ,• W isty1’ z 27. ub. m. donoszą- 
że sztab geti. Hułenki przebyw a w Rumunii, skąd 
kieruje akcją.

Ta sama gazeta bolszewicka zawiadamia, że 
z Bułgarii w yruszyła na front pow stańczy fajna 
organizacja wojskowa pełluro,vców ..Sicz’’.

Ze spraw ruskich.
Unieważnienie paszportów petruszer yczow- 

sfcich. „Chwila" donosi, że rząd  republiki czecho­
słowackiej zawiadomił przedstawiciela „LUNA’’, 
że z Nowym Rokiem wygasa moc paszportów 
„zachodniej Ukrainy’’.

Wydalanie Rusinów z Wiednia. „111. Kuri. 
Codz." doniósł o wydalaniu Rusinów z Wiednia 
z nowocłu rdziału w ostatnich aw anturach komu­
nistycznych i o bezskutecznej interwencji P etra- 
srew ycza w  tej sprawie. „R. Kr.” stwierdzając, 
że istotnie w agitację komunistyczną wciągnięto 
wiele uchodźców, pyia się, co znaczy interwencja 
Prtrusze wy cza ?

Agitacja na Łemkówszczyźnie. „Głos Naro­
du” donosi z pow. gorlickiego, że między Łem­
kami szerzy się agitacja tajna i kolportuje się o- 
dezwy czeskiej proweniencji. — /?< «spm:<s«tie jest 
to robota moskaiofilów, którzy w sferach czeskich 

j mają gorących protektorów , 
i bajki o interwencji angielskiej, W ostatnich 
czasach pujawiły- się w różnych krajowych pi­
smach w ieść o tem, że rząd angielski jest nie­
zadowolony z powodu załatwienia sinaw y wsch. 
M ałoposki przed decyzją głównycłi m ecarsrw 
zajprzyjażnwnyoh. W ieść ta, która s ima w  s-obie 
nie jest niczem ^ ro żn em  dla nas, owszem poka­
załaby tyłk-o, że sfery rządowe, chwyżujac w- swe 
ręce inicjatywę w  rozwiązaniu spraw y ełd. waeh.; 
kresów, przekreślają międzyuai-odrr^e radiuby 
antypolskie, jest z palca wyssana, nikt Lh>w'?®m ni- 
k-ormi takiego natzadowolenia nie w yraził. Cała 
ta wieść w ypłynęła z „Journal de < ieneve‘ , gdz 'i 
urzęduję p. J. Rogowm, liitwąk opłacany sumą 
3.000 (rs. przez szefe jropaga.idy Tłetru^zewy- 
czowskiej Wy tr,y  ćkiego. autor szeregu niedo­
rzecznych i krółkortożuych kaczek

■ OO— ^

7. prasy ruskiej.
Nowe pismo ukraińskie psczęła wychodzić 

w  WiedTrru, pt. „Ukraina’’ wraz z  równoległ*nn 
tekstem francuskim J ’Ukraine”. Jectto rigodsik, 
wydawany PTzez emigrantów r,addnieprzańskfeh, 
stojącycl na platformie 1XR. Fhem szy .utmer 
przynosi m. i. s-asegóły układów, które leszyty  
się między bolszewickim rządem Rakowskiego, 
a Petx4wzevryczom i obsziemy fejfcton o rctMv.ii 
W yszywanego et oom. Primo bowiem występuje 
przeciw germanoblscwu. rozszerzo.iem u wśród 
Ukraińców, wierne polityce opan ia o Francię 

ć . ł i  Polskę.

Z Ru-i Zaka“pacl(kj.
Dr. Szmeral w i jechał na Ruś Za*aj*packą,

Leader k-omunistóv, czeskich ma organizować 
tam  konnnrstyc-zną parigę. wśród Rusinów.

Gubernatorem Rusi Zakarpankie.i rosiał poseł 
Pałe.dł, kioianowicz, który ma popierać nktóik-ajo- 
nlstwto wśiod Rusinów.

 oo----

Ze spr^w czeskfch
Represje prasowe. Koszycki organ cłarz.

, I ud” zastał 25. ub. m. na ustne .ucrz^ptsento p*e- 
fektz. p& *:-ji zawitszony. Jcstto ostatni prgan dti*z. 
speł. k.óry pad! ofiarą „sk. oóody jpr-aty’’.

M ydalauie pos.ow. j-1oscł chrz. snuł. Niem­
ców ze Słcwaczyzuy, T o»kr ./.ostał pozbawiany 
mandatu i w y m jj jy  z republiki, gdyż. jest raeka- 
r»o nrzynależny do Węgier.

USUNIĘCIE DANINY Z PORZĄDKU DZIEN­
NEGO SEJMU.

Warszawa. (Tel. wł.) (G.) Na pnezadku łbńeji- 
nym wczorajszego posiedzenia sejmu, w b-ew #- 
ocaldi/aniom, wie znalazła się jeszcze skrawa ,ta- 
nśny Natomiast wpłynął »»t,reg w-niosków na­
głych średniej wartości.

OBRADY NAD KWESTJA EMiGRACJI.
Warszawa. (PAT.) W dniu 30. lis topi da i 1.

grudnia br. toczyły sic obrady- Państwowej Ra& 
emigracyjne Następne posiedzenia P ań siy ew ej 
Rady emigracjyinej nebędą » e  w połowie styczniu 
1922 i poświecone będą sprawi? innau-ęy c.ur-gra 
cyjnej.

O PRACĘ DLA ZDEMOBILIZOWANYCH.
Warszawa. (PAT.) Pisma podają: Wczw.m

przedooł-mfrrieni od-było sie zebranie zwołane 
przez oficerów uwolnionych z ożyifcej służby 
p~zez zrzeszen-ie pracy i odńziai pomocy zdenwfel- 
ILtowauycli oficerów. Celem zebrania było /^tńrtc- 
resowauśe społeczeństwa losem zd.emobi%i»'va- 
nyeh oficerów i em erytów  wcjskow-rek i omó­
wienie projektu wianiBM ji Jjńałającyełi już »a 
tern polu. Na zebranie przybyli .nńBistojwBie S sss-  
kowski, Dow-narowicz i b<Pw>lew«ki. w szyscy u- 
r/,"dnfey innych -R ńn^tersK . preeosęąw-ietote zre- 
fniaństw .. kupieotwa, sTer pi zemystow*; ch i fi- 
itocsow ytł', ipptyto-eji humanitarnych itd. W dy­
skusji pierwszy zabrał głos toimstor Swsnk«fwsW, 
który pitiyobiccał tmn«. c mśRistefSi ya spraw  w -  
sksw ych. -W końcu ctokwan-e wylwru koVitdfmv 
pomocy.

DEPARTAMENT DLA SPRAW GÓRNO­
ŚLĄSKICH.

Warszawa. (P \T ). Rada ministrów tia po­
siedzeniu 5. bm. postanowiła utw orzyć pras7 tr„- 
nistersłrwie przemysłu i handlu dęp^rtamen.i oo 
spraw górnośląskich.

Ro k o w a n ia  f in a n s o w e  p f^ L S ^ o -c im K iF
NA UKOŃCZENIU.

Wai-szawa. (PAT.) Biuro prąSftwe nrnństor- 
stw a spraw  /»igrawcauiych kom iasJuje: De egac;a 
czesko-słowaeka dia konweneji finarwowe po-Jai.t 
dziś tełegraficznie do Pragi iła-stepniące sprawn- 
ztfełńe o pszebłejf" obrad: Rokowaina Rnansc-we 
po'słM>-c icsiti-" zbliżają s,ę ku ko-.cow.. Detighdia
czesko- iłowaoka opuaci prawdę^*)9ra-:e \V arszę-’- 
wę we wtorek, 6. bm.

ZAKUP ZBOZA W RUMUNJI.
V.arszawa. ( le i. wł.) (G.hMin. aprowr/acji upo­

ważniło do rokowań w sprawne zakupu ':bota 
R um -nt radcę państw . Urzędu zbożowego p. 1 
gowiń? kiego.
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SPRAWA KŁAJPEDY NA RADZIE NAJW.
Gdańsk (P A T ) „Danz. AUg. Zig.” donosi 

z Berlina: M inisterstwo spraw  zagranicznych o- 
trzym ało mformację, iż po załatwieniu kwestii 
górnośląskiej, ententa zajmie się rozwiązaniem 
spraw y Kłajpedy. Istnieje zamiar postaw iona tej 
spraw y na porządku dziennym posiedzenia Rady 
Najwyższej w połowie lutego, do którego to cza­
su spodziewają się zupełnego załatwienia łcwestji 
górnośląskiej. Niemcy przygotowaną tym czasem  
r.tareriaf który wystafty fcędizie do Rady Naiwyż- 
szej, jako dowód, że Kłajpeda jest terenem czy­
sto dem icck'm , wubec czego bez jakiegokolwiek 
(plebiscytu puwłnna być zwrócona Niemcjm.

BEZML&LNY ATAK SENATU OÓ (NSKJEGO 
NA ADMINISTRACJĘ POLSKA.

Gdańsk. (PAT.) Z powodu zarzutów  senat© 
ra  Escherta przecivV rządowi polskiemu, wypo­
wiedzianych z trybuny sejmowej, a mianowicie, 
że rząd po.ski rozmyślnie spowouoWal włókę 
W wycanhi ro z  wo'eniia na przewóz k a r to f  i z Pol­
ski do Gdańska, tudzież, że p rzew lek an i to miało 
na celu w ywarcie n? Gdańsk nacisku prży zawie­
raniu .polsko-gdańskiej urnowy gospodarczej, w y­
stosował komisarz generalny p. Pludftski 2. bm. 
obszerne piśfho do senatu gdańskiego. W  piSftiiń 
tern oświadczył on, że jest zmuszony óaeprzeć 
jak najostrzej zarzuty, tż przez ociąganie się rzą­
du polskiego nastąpił brak kartofli w wolnem tan 
Gdańsku i dodaje, że wobec jawności oświadcze­
nia senatora Escherta zmuszony jest, odnierając 
ataki skierowane przeciwko rządowi poksjcemu, 
pismo swoje opublikować,

PODZIAŁ MAJ ATK U NIEMIECKIEGO AUę DZY 
POLSKĘ I GDAŃSK.

Gdańsk (PA T) Od kilku dm bawią w  Gdań­
ski członkowie międzysojusznicze* komisji d*a 
podpału mienia państwowego niemieckiego I pru­
skiego mkrfzy Polskę i Gdańsk, I everve, C arr 
ł Sertansi. Polska i Gdańsk przedłożyły komisji 
swoje desidera-ty. Racta to r tu  zwróciła Się rów­
nież do komisji o ©rzyznatre Jej pewnych obiek­
tów, KPtńisia zam ierza ukończ?'ć swoją działal­
ność przed 12. bm.

ZTA7D PREMIERÓW ENTFNTY.
Paryż. (PAT.) Mavas. Potwierdza słe twjfdo- 

Wtość o maiącem nastąpić w  Paryża spotkaniu 
m inistrów sprayy zagra^cznych  âncM. AngLi 
ł Włoch. Na wspólnej konferencji poruszona bę­
dzie skrawa Wsc*K>du, Oraz szereg innych kwe­
st? aktualnydh.

UYł AD a n g il ł r r o -a m e r y k a n s k o -e p a n c .
Wiedeń. (PAT). „N. F r p r esse“ z R aryża: 

W edle doniesień „United P ress“ z W aszyngtonu, 
układ angiclskc-amerykańsko-francuski składa się 
z  dwócti części. Przedcwszystkiem  zobowiązują 
się m ocarstw a sygnatam e utrzym ać wszelkimi 
środkami spekói na oceanie Spokoinym i zobo­
wiązują się celem dojsch w sposób łatwiejszy do 
tego celu, nie obw arow yw ać swoich podstaw o- 
peracyjnych.

Wiadomości telegraficzne.
2 ja id  pracowników technicznych w  Polsce.

W arszaw a. Dziś rozpoczął obrady pierwszy wal­
ny zjazd pracowników technicznych zrzeszonych 
w  Związku zawodowym pracowników poczt. tew 
łegrafów i telefonów, w  obecności kilkudziesięciu 
delegatów ze wszystkich (Łaekik: Polski, 7jazd po- 
tnva 3 dra. (P A l .)

Nowe połączenia kolejowe. W arsztwa. W 
związku z  szeregiem nowych połączeń kolejo­
wych zagranicą, rząd postanowił wprowauzić 
szereg nowych połączeń na terytorjum  wlasńem. 
Pow staną w  krótkim czasie Ryga—W arszaw a— 
GJansk; Ryga—Lwów (przez W ilno--Brześć 
lit.—Kowel); Zdolbunowo—Gdańsk; Grajewo— 
Lwów) przez B tiły stok - -Br/eśó—Kowel). Buda­
p e sz t— Lwów - B r o d y — R ów no. Luck—Gdańsk 
(przez Łowicz). A W.

Obniżenie cen robocizny. Poznań, Związek 
pracodawców  przemysłu budowlanego r.a Wiel- 
kopo.skę uchwalił na zeora-m  30. lisr.opada br„ 
stosownie do zniżki ren artykułów obniżyli z dL

grudniu wynagrodzetue za pracę w przemyśle 
buoowlanym. (PAT)

Austrju obsadziła Burgenlard. Wleaeń. U- 
rzędowo donoszą: Okupacja wojskowa W ęgier
zachodnich została ukończona. (PAT)

Strajk 40.000 górników w Czechach. M oraw­
ska O strawa. Proklam owany w sobotę w zagłę­
biu osrrąwsko-karwińskiem  strajk generalny gór­
ników. wybuchł dziś w całej pflni. Ogółem straj­
kuje 40.000 górników. Związek urzędników i funk­
cjonariuszy zatrudnionych w górnictwie, wyraził 
strajkującym górnikom sympatię i oświadczył, że 
będzie solidarnie z nimi postępował.

W ojna Maurów z Hiszpanami. P aryż. WRK. 
Specjalny spraw ozdrw ca „JournaIa“ ópiluje 
straszną karastrofę w Riff. Tysiące żółnierży hr- 
sapańskich wym ordowano, tysiące wzięto do nie­
woli. Członkowie sztabu generalnego popełnili 
samobójstwa, aby nie wpaść żywcem w  rę c t o- 
kfutnego wroga. Generał N avarro został pojma­
ny. Nie ̂ odnaleziono zwłok głównodowodzącego 
generała Sylvestre, który rzekomo miał popełnić 
samobójstwo. Nowemu hiszpańskiemu korpusdwi 
ekspedycyjnemu w  sile 140.u00 żołnierzy udało 
się dopiero teraz ow łidnać miejscowością R rz 
Medus, ;0 km. od Melill i w  ten sposób odciążyć 
Meiiię. (PAT).

Siniifelniści ©tkrucIU Projekt rządu angie', 
skłtgo. (PAT.)

Walka o dacii nad głową.
(n) W śród n:epr2erwanego pasma protestów  

przeciwko zmianie, a naw et zniesieniu ustaw y o 
ochronie lokatorów, dominujące miejsce zajmuje 
w niedzielę odbyty wiec lokatorów w  sali posie­
dzeń Rady miejskiej. Wiec zw ołany był' z inicja­
tyw y  Tow. ochrony lokatorów, pizewodniczyl i 
zagadał dr. Buber

2  wygłoszonych mów i referatów  zarysow u­
je się dobitnie linja zgody ńa podniesienie stopy 
Czynszowej, lecz pod jedynym warunkiem, iż 
kw ota z podwyższonych czyir-zów uzyskane, 
Wpłynie bezyośreclńio do skarbu pańsEya lub 
gtnlny i iiżvią będzie na budowę nowych domów 
mieszkalnych 1 remont zrujnowanych. Kwestję tą 
rozw iązać można również stworzeniem koopera­
tyw y dla budowy mieszkań, członkami ktćrei 
byliby W szyscy lókatorowie. Zaś dotychczasowa 
ustaw a o ochronie lokatorów mtisi być u trzym a­
na w  całej rozciągłości aż do czasu ukazania się 
pozytywnych wyników  akcii budowlanej. Obe­
cny na wiecu pos. Hmisner w ezw ał ogół loka­
torów  do zw artej organizacjii i pracv przygoto­
w awczej dla budowy nowych mieszkań, 'wskazu­
jąc ra  ustaw ę o rozbudowie miast jako podłoże 
dla tej akcji. Z ostrą- krytyką impotencji Rady 
m-ejskiej w ystąpił dr. LewenherZ. Mówca ostrzegł 
Odnośne sfery, zmierzające do usunięcia ustaw y 
o ochronie lokatorów przed u’ doną energia pól op­
cjonalną olbrzymiej rzeszy lokatorów;. Przem a­
wiali jeszcZc: dr. Dręriew icz o stosunkach nlie- 
srt.anlowych zagranicą, p. Sozańsici, Poturzyclri, 
Ra Hi Irki j Słotrowski.

Na (szczerszy aplauz zgromadzonych znalazły 
rezolucje, które brzm ią. Zgromadzenie lokato­
rów  1) sprzeciwia śię stanowczo wszelkim zmia­
nom ustaw y o oebrome lokatorów, w szczegól­
ności podwyżce czynszów, jakoteż Wyjęciu ja­
kichkolwiek kategorii mieszkań z pod tej ustaw y; 
2) zgromadzenie oświadcza natomiast, że projek­
towany przez rząd podatek mieszkaniowy jest 
tylko w ów czas do przyjęcia, jeżeli przy nienaru­
szalności ustaw y o ochronie lokatorów będzie u- 
ży ty  na utworzenie funduszu mieszkaniowego, 
który  byłby przeznaczony Wyłącznie ńa budowę 
nowych i remont starych budynków; 3) zgroma­
dzenie potępia szkodliwe i antyspołeczne stanowi­
sko większości Radv mie:skiej m. Lwowa, która 
w biew  interesom 93 proc. iudności miasta, mia­
ła smutną odwagę zgodzić s !ę na podwyżkę czyn­
szów: ') w zyw a sic rząd i sam orządy do budo­
wy domów dia urzędów i pracowników swoich, 
Qejm zaś do uchwalenia bezwfocrmc ustaw y o 
rozbudowie i do zabezpieczeni funduszów na 
ten cel.

•— Oli —

Przed zamknięciem czterech 
wydziałów Politechniki.

Przed smutną koniecznością znalazł się senat 
i młodzież Politechnuti lwowskiej. Gmach tej u* 
czelni zbudowany przed 40 laty i obliczony n.' 
pomieszczenie 300 słuchaczy, nie może już dziś 
pomieścić siediniokrojtlej cyfry słuchaczów Rok 
obecny wykazał katastrofalny brak sal wykład i- 
wych i laboraairjów. Dwanaście katedr rie  obsa­
dzonych z braku pomieszczeń, naEalain eisze w a­
runki korzystania z wykła-dow. prowczorycz© 
pomieszczenie sal fyiijnikoĄji ych w filjach przy ul- 
Sapiehy i Nabielaka, guzie młodzi6i  traci wzrok 
przy niemożliwości oświetlenia tych sal, w szyst­
ko to postawiło senat Politecimiki przed koniecz­
nością zamknięcia 4-ech wydziałów . Słuchacze 
wydziału górn.czo-naltowego, wydziału leśnictwa, 
wydz. wojsKowego i ogólnego musza szukać w ro­
ku przyjętym  innych źródeł, skąd czerpaćby mo 
gli swoją wiedzę.

W  poniedziałek doraźnie zw ołany wiec, zgro­
madził 2000 studentów w  -westibuhr Politechnił-l- 
Po zagajeniu przewodirncżącego Br. Pomocy P 
Nawrockiego i po nrzemówieniu stud. uchwalono 
następującą rezolucję.

„Doraźny wiec ogóino-teohnieki w  dniu P- 
grucnia 1921 domaga się w  Irteresie donra nau­
kowego, jak najrychlejszego odda ma Politechnice 
iwow-skiej gmachów zakiadu karnego im. Marji 
Magdaleny, celem doraźnego zapobieżenia kata- 
strofaluemu brakowi miejsca w salach rysunko­
wych i taboratorjach.

Długotrwałe starania w ładz naszej uczelni 
i wydziału Tow arzystw a Bratniej Pomocy n e  o- 
siagnęły, mimo wydatnego poparcia czynników 
społecznych, żadnego realnego okotjcu. Nieodda­
nie gmachu zakładu kannego im. Marji Magdaleny, 
doprowadziło w  konsekwencji do uchwały senatu 
zamkn-i K:ia 4-ch w ydziałów  na Politechnice z (*>' 
wodu braku miejs-ca

Nie chcem y wnikać W nobudki tego czvnti- 
konstatujemy tylko fakt i domagamy s ’ę małych' 
ndastowego u^yzgiędnienia naszych słusznych ią  
dań, mając pełne prawo do kontynuowania stu- ■' 
djów’’

Rezolucję przyjęto przez abtemacie, pos ta ' 
nowiono w ysłać co m inisterstwa W . R. I O P 
i m rnhterstw a 'pravdediiwości, tudzież doręczyć
o. wojewodzie Grabowsi letnu i p. prekuratorowi 
Malinie z prośba o poparoie dezyderatów .

Po wiecu odbył się demonstracyjny pochód 
przy 2 -tysięcznej liczbie uczestników P o c h ó d  
skierował s?ę do gmachu województwa, gJzie de- 
lrgacja złożyła uchwalone rezohicje i uzyskała t>d 
p. wojewody nader przychylnego przyjęcia z za­
pewnieniem poparcia w  haglącej sprawić W  daf- 
izym  ciągu pechód skierował się pod p rokura^ ' 
r.ię, celem wręczenia tej samej r&tolucji. Niestety 
delegacja n-’e była w możności skom urikówarte 
się z p Mahtia t  powodu lego rćeobectioiśa Stąd 
pochód udał się pod pnnwiik. gdzie po krótkich 
przemówieniach, pochód się rożwiązał.

Przez rekawirzke.
•POLEMIKI I POL-EM-tCZKL

M etody polemiki publi jystyoznel I rwląsiirt* 
z r.ią następstw a natury osobistej lo s ta ly  w  
statnich masach niezwykle urozmaicone i ożywńó- 
ne. Reakcja opjiji puhMcznej' na pewne występy 
prasowe stała się głośniejszą i bardziej dotykaimu 
Coś nie coś tnógłby w -tej sprawie powiedzieć P- 
Sadzewicz, który publicznie pokwitował odbiór 2 
policzków, wymierzonych mu przez posła ponif* 
fowskiego, za p. Zamorskiego, w  tym wypadku 
mniej dbałego o jsófciisćą reklamę, kwit podpisały 1 
pisma w arszawskie, a probiem odbioru i irwltu ! 
o ile o osobę p Strońskiego idźift, caek*. Jestczc 
na swego Hoesiicka, Temgt i p-ob'em w każdym 
razie stał snę aktualny.

Reakcję pewną widać nitrytko po stron‘e w y­
mierzających, a!e i Odbierających. Ton Prasy en­
deckiej, do której przecież znajdują przystęp uf' 
g-umenty. stał się stosunkowo przyawoltiMri ■ I 
Fakt, że p. Stronski rzadziej pisuje o B e lw o d m c-1 
da psychologowi pole do rozważań: Co s i l ')
niejszy wpływ w yw iera na psychikę: fakt doko-, 
dany czy też mogące nastąpić w ydarzenie0



KURJER LWOWSKI z dr.la 7. grudnia 1921. Nr. 288. 8 <
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tram w ajowy na kilka godzin. Dżiś o god? 4 ra-Jj 
wyłączony zosiał prąd z całej sieci. I spodziewać 
się należy jćszuzę w dniu dzisiejszym poiobnt^P

Morai^ta powiedziałby: winę spoiiczkowa-
tóa meje-dnokromie ponosi obok poiicżk uiąeego 
1 ^policzkowany przez stworzenie “"hutcii przy­
musowej.

A polityk rozważny daleki od ch w a len i ręko- 
czynnej metody załatwiania politycznych zatar­
gów, t&kąby wydał opinję: pamulęem na naduży­
cia sa u wyzei stojący oh jednostek poczucie mo­
ralne, wzgląd na dobro og6łit, U mmęj rozwinię­
tych — obaw a kary.

Publicyści endeccy w stosunku do trzech ce­
sarzy byli bardziej ugrz sczmeni. Grzeczność tę 
ułatw iały paragrafy o obrazie majestatu.

Nie stało dziś tych paragrafów  — języki 
i pióra nieco się rozsw awoliły Brak hamulca 
zewnętrznego i wewnętrznego i wzmożona ży­
wość reakcji, zby t długo wystawionej na próbę, 
stały się źródłem nowego rozdziału w d re jach  o- 
bycza jo ,vycb prasy, któremu tno inaby  ty tuł: 
Polemiki i ool-cm-iczki. J» Ł.

K R O N I K A *
R « : c t u a r  T e a t r u  W ielk ie  lyo*

i c/.at«k pr*edsl>ivv!Mft <.* g. 7 3D w lecz
W p w torek lOiiegilm, opera

W u rod j »l ią g  in teresów ® , M ask a ra d a  w  3  aktacl:
J Bon;ivenla — premiera

W c t  ar!e'r pop . ^ D ziad y , — w ie c z ó r  »Kryg in tere­
sów * , M asJia.ada
hit.r.ł* tsa  t r  m ie jsk i (ul. Gródecka 2 fi

W e w ‘orek  »T n Ir żec li.
W t śr o d ę , czw a r tek  i p iątek  »Ten trz c i .

R e p e r tu a r  T e a tru  H cm oeek
W e w to rek  i środę »O s!atni w a lc* , c*i retka.
W c z w a r .e k  p op o l. sR ó ża  S tam b u łu *  — w iecu  ii- 

»O stalni w alc* .
h e p i e r t u a r  T e a t r u  !!»■■ a r ł ,  , , V 11 ul O sso liń sk ic h  iO.

ł rogram  o d  5. grudni i. 1) C z y ść  k o n c e ito w a  Ar:'ea  
N is k o w s k 1, S ara ezy ń sk a , T  ń sk a , Z am orska, 3 ?  "ńscy, 
B -onow .-ki, B e ro ó s i, M u tia  o w s it i , ALum, W ik liń sk i i j. 
2 N  f- s - t y '  {tjW'a-w U y  ó JUa. 3) ,L au Iru u w oln : „  
ny“ , fa c « * ^  .
R epa: tu  r  B a f ś m l  % e a s k i e j i

G o „ a m e  w y s tę p y  N. P>ir3k ej, H  O rd o n ó w n y , Ii 
Ler h e -S . G ru szk iew icza  M . W in J h eim a , R e n tg e n a  i in­
ny h. 1) D z ia ł  końce* Io w y . 2) „H otel p o d  w ie lo r  b em ", 
r ew ja  w  2 a.rtacn. P oczą ifck  o g o d z. 8 . w .

Kasa miastowa dla trze;h teat-ów mhj 
.'kich p r z y  księgarni polskiei, ul. Akademicka 
O ; w a r  a  od 9 — L  Teicf. n r .  o 3 \  7 2 8 5

R epertuar B iura k o n certo w eg o  M. Tiirka. 
Czw riek  8 g ru dn ia  Kazimiera Ryćł.t równa P oranek  
ba i tk  d.a dzieci. P is tek 9. g rudn ia  A kadem ia  muzycz- 

n.iku uczczeniu Karola M kuiego. W torek 15 . gru* 
d n a :  K o n c :r t  kom pozy to rsk i W. F r iem an na  z udz a- 
tem śpiewaczki Z. Drexłer-Pasławsklej. 73 7 7

W e  Ł WrOwS-B.
— Odsłonięcia tanfley na ul. Marji Konopni­

ckiej. W  niedzielę 4. bnt. odbyła się uroczystość 
odsłDnięcia na ul. Jasnej fabMcy, mianującej ją 
ulica Marji Konopnickiej. Pluton honorowy spre­
zentował broń, połączone muzyki: w ojskowa i 
Orkiestra miejskicn nakładów elektrycznych ode- 
grały  hymn narodowy poczem wiceprezydent 
Stahl imieniem miasta w  zwięziem przem ówitniu 
Ogłosił nową nazwę ulicy, nazwę, która ma być 
dla Lwowian n.e tylko uczczeniem wielkiej poetki, 
tle 1 memento w  pracy narodov«ej. Z kolei za­
brała £łbS w  imieniu kobiet p- Zarzycka, przypo­
minając W ttełnej entuzjazmu i siły mowie ideały 
Konopnickiej, jej w* dziedzinie ducha ogromną za­
sługę narodową, a dziś już i ogrom nr pion. Jej 
Wołań i w skazań nie wolno zapominać nam, żyją­
cym w  -wolnej Rzeczypospolitej. Ostatni przemó­
wił im-ieniem wojska żołnierz-Poznańczyk, w zy­
wając ao m k o  do łączności i zgody, jako w arun­
ków ś i*  i rozwo.u. Nieśmiertelna nuta „Roty‘‘ 
S kończy ła  uroczystość,

W  odsłonięciu tablicy, okolonej wieńcem choi­
ny wzięli udział prócz wiceprezydenta Stahla i 
radnych miasta, generalicja, dyr. Tomicki, rep re­
zentanci prasy, kasyna i Koła liter.-ar (. i Cżłoh- 
jtowic komitetii budowy pomnika Konopnickiej. 
Publiczności zebrała się szczupła garstka. Za- 
łir; tnai się ten i ów przechodzień... Ta obojęt- 
te ść  dziwnie Odbijała od brzmienia mów, nasu- 
TSjąo wnętne refleksje

— Posiedzenie obszerniejszego Komitetu bu­
dowy pomnika Marji Konopnickiej odbędzie się w  
Koie {łt.-art. w  niedziele, 11. bm. o gedz. 11 
btzedpo’ Poiądanem jest przybycie reprezentan­

tów miasta, wojskowości, stow arzyszeń nauko­
wych, literackich i artystycznych, szkolnych i 
społecznych, organizacji zawodowych, delegatów 
młodzieży akademickiej, kupieckiej i rękodzielni­

czej. Porządek dzienny: Zagajenie — rekt. dr, Ka­
sprowicz Jan, 2) Sprawozdanie komitetu ściślej­
szego wicepr. p Tomicka Jadwiga; 3) W ydawni­
ctwo utologji ref. red. Fryling Zygmunt; 4) Spra­
wozdanie kasowe ref. red. Fryling i Uyr. dr. Świ- 
sterski P iotr; 5) Kooptacia komitetu ściślejszego 
ref. Lewicki Bolesław; 6) Wnioski dzionków. — 
Ze względu na ważność spraw  uprasza się w szy­
stkich członków komitetu o niezawodne przybycie.

-  Obchód w oerysty  setnej rocznicy urodzin 
Karola Mlkutogo odbędzie się dnia 9. grudnia br. 
z następującym programem: O godz. 10. przed­
południem nabożeństwo żałobne w katedrze or­
miańskiej, w  czasie którego „Echo" oośpiewh pie­
śni Mikulego. Wieczór o g. 8. w  sali Tow. muz. 
Chorążczyzna 7 Akademia muzyczna.

— Premiera „Kręgu interesów’' we śrouę 6.
bm. T eatr Wielki — jak nam komunikują — w y ­
stępuję z niezmiernie interesującą premierą sztuki 
hiszpańskiego autora Jacimta EonaVenta pi. „Krąg 
irueresów ’ którą autor nazw ał mianem m aska­
rady. Główne role grają pp. Trapszo i Jtutiian. 
reżyseruje p Rasiński. M askarada ta o trzym a zu­
pełnie riuwe, bardzo dowcipne dekeraese, które 
wyszły  z  pracowni balką i Poiityńskiego, oraz 
stylowe kostiumy. Częścią muzyczna dyryguje 
kapelm. Wojnarowi cz Pom ysłow e urządzenie 
sceny inspektoia soeny Stahla. Porządek msuzyid 
następujący przy  zasłoniętej kurtynie uwertura 
z „2sa«fy , 'przed dn rgm  aktem w*tęp z „La finta 
giardiniern”, arja Nar da nr, 7, w  scenie 10. aktu 
III. arja z sordinami z „Ogrodniczki’’ Mozarta 
„Krąg interesów” przełożył z oryginału Teofi! 
T rzgi^ski.

— O tw arcie gwiazdkowe! w vstaw y Związku 
artystek  polskich odbędzie się dnia 3. grudnia o 
g. 10. przy pl. Akademickim 1. 1, 1  P.

— Ze związku artystów-plastyków aonoszą 
nam, że wystawa art.-inalarza Adama Batyckie­
go, ciesząca się wielką fiekwencją, pozostanie o- 
twartą jeszcze przez kilka dni, jioazem artysta 
urządzi w ystaw ę w  Warszawie.

— (1). Z Izby sądowej,, W czoraj rozpoczęła 
się grudniowa kadencja sędziów przysięgłych. 
P ierw sza rozpraw a me była zajmująca dla Sta­
łych byw alców sądowych, którzy nie mając wi­
docznie żadnego zajęcia, zapełniają ławki od po­
czątku do końca rozpraw y. Oskarżeni byli dwaj 
dwudziestoletni synowie rolników z  Sewkowa 
w powiecie cieszanowskhn Dmytro Nasłamec i 
Dmytro Kawecki. Zarzucano im ciężką zbrodnię 
rabunku, laski i kw oty 5.000 marek. Obaj szli 
w  nocy jja  12. w rześnia br. przez las „łIorzj“ 
kolo Dzikowa w tow arzystw ie Icka Waserma- 
na i na nim w łaśnie mieli się dopuścić rabunku. 
Zaproponowali oni Ickowi — jak pew u d a ak t o- 
skarżenia — zamianę laski za drączek, a potem 
zażądali, ąiby im w szystko oddal, inaczej nie doj­
dzie do Oleszyc. Icek miał ukryte w  bieliźnie 
banknoty w  sumie 45.000 bmk., a ponadto nortfel 
z 5.000 mk. Icek przestraszył się. począł wołać 
„gewałt ‘ i upadłszy na ziemię, z przestrachu 
zemdlał,, a gdy odzyskał przytomność, spostrzegł 
brak 5.000 mk. z portfelu, k tóry  leżał obok niego 
na ziemi. Obaj napastnicy zniknęli i dopiero pó­
źniej, na skutek opisu ich osoby, zostań areszto 
w an l Łatw o to nastąpiło, l?o Dbaj idąc ż Ickiem 
przez las opowiadali mu, że idą do sądu na roz­
praw ę, oskarżeni c bojkę, co było rzeczywiście 
prawdą.

W pierwszej chwili śledztwa Icek Wassenaan 
oipcwadał straszne rzeczy o rabunku, później 
jednak zeznania swe znacznie zmodyfikował, a 
na rozprawie wczoraiszej był „jeszcze14 przestra­
szony i wielu szczegółów zajścia i rzekomego 
rabunku nie przypominał sobie. Innych świadków  
nie było, którzyby wiedzieli coś o zajściu. Sę­
dziowie przysięgli 10 głosami zaprzeczyli ich wi­
nę, a trybunał wydając wyrok uwalniający, pole­
cił wypuścić obu zaraz na wolność, co ojców ich* 
obecnych na rozprawie tak rozczuliło, że rozpła­
kali się jak „baby44...

— (n). Zastój r-jebu tramwajowego. Wskutek 
nieprzewidzianego defektu w  turbinie, pędzącej 
dynamon.aszy.ny na Perseukówce i pewnych błę­
dów w sieci zasypiał wcisonj popołudniu ruch

zastoju. Prace nad usuwaniem deietkuw w teku.'
-- Choroby zakaźne We L wowie zaclio: >- 

wało w  ubiegłym tygodniu na dyfterje 3 osei ;v 
na szkarlatynę 17 osob (zmarło 8), na tyfus ja ­
misty 5, a 11 obcych, a na czerwonkę i śpiąuż i 
po I osobie. 3 osoby pokąsane zostały przsz 
Wściekle psy.

(n) Groza pożarów. Niezwyczajne ter - 
stwo kominiarzy i opieszałość czuwającego rc 1 
nimi departamentu magistrackiego, są p-zyczii 
bezusiannyCh od kiiktt tygodni ogni kominowy. 
Nierzadko pociągają one za sobą pożary skryciu 
v\ e, jak to było cńegdaj w Brygidkach. — 
dwu dniach ostatnich 4. i 5. bm. wyjeżdżała strr. *. 
pożarna aż do 10 pożarów kom'now3 ch. Prżypi 
sżczainie, departam ent ów wie, co teiaz poczynić 
uaieży.

(n). Usiłowano samobójstwo. Kwasu sol­
nego napiła się służąca Helena C. u dra Chólcde- 
ekiego, zam. przy ul. Jagiellońskiej. W ezwany 
lekaiz Pog rat. przepłukał denatce żołądek, za** 
karetke Pogotowia odwiozła uratow aną do szpi* 
tala.

— (n) Skok t  pociągu. Z wyjeżdżającego na 
dw orzec główny pociągu nr. 2544 wyskoczył n i 
Podzamczu Sebastjan Dmyterek, rolnik z Włfe-' 
dzimierza Wołyń, Uderzywszy głową o szynst 
Sąsiedniego toru. doznał w strząsu mózgu i paru 
okaleczeń Pog. rat. udzieliło mu pierwszej p*v 
mocy.

— (n). W łamania. Doszczętnie prawie okradli 
złodzieje w ystaw ę łomu handl.-komis. „El.ono 
ruja44 Górkiewicza i Kostiuka przy- u!. Konerriha
1. 9 Rozbiwszy roletę, w yrm śli z w ystaw y bu­
ciki, 2 rew olw ery płaszcze itp., ogólnej wartości 
174.100 mk. \V sklepie nic nie skradli, wyjąwszy 
kilka kluczyków w  biurku pozostawionych. — 
Ze składu skór Lederera przy  ul. Fnrmańskiej 2 
skradziono przez w yłam ane drzwi skórę na bu ty  
wartości 100.C*00 mk. —• Z mieszkania Emila Ber- 
kowicza przy ul Krasickich 1. 18, skradziono u- 
branie ogólnej w artości 100.000 mk. — Na szkodę 
And. KonoputniCkiegb, zam, p r2y  ul Paulinów 4. 
skrtdfciono rżećzy, Wartości I50.U00 mk.

— <n). Aresztowani, Obkradających kieyzer ie 
przechodniów na ul. Sykstuskiej Abraham® Tam 
te ra  I. 16, Simona Grimmstocka 1. 15 na pl. Try 
bunalskim, Wilhelma Simpia na pi. Krakowskim. 
Maurycego KSfera — przytrzymano i zamknie • 
w  aresżtach. >Ja w  .---—-Ł* • j.vLi t >  y; j ,

2  c a ł e j  ^ o f s k i ,
-  Obniżka cen obuwia... w  Krakowie. Kra­

kowski cech szew ców  uchwalił nft ostatniem wal- 
nem zgn madzemu obniżyć ceny obuWfa o 25 
proc. Spodziewać się należy, że cech szewców  
lwowskich *DÓjdiie za przykładom krakowskie; 
£v,'oich koiegćw

— Dwuletnia służba wciskowa, Z Warszawy 
donoszą: Wniesiony przez ministra Stsnkowskie- 
go proiekt ustawy o powszechnym obowiązku 
służby wojskowej, wprowadz.a 2-lefati czas trwa­
nia służby wojskowej w  szeregach, a w  rezerwie 
do 40 f, życia, w  p&spolitem miśzeniu do 50 r. 
życia. Wiek noborewy rozrOużyrta się i  21 ro- 
k.eni i trwa do 26. W razie wybuchu wojny Wiek 
poborowy rozpoczyna się z 19 rogiem życia. 
Wszystkie osoby, przebywające na obszarze 
Rzeczypospolitej Polskiej, o Ile nie są ooywattla 
mi obcym , podlegaią Służbie wojskowej, Pobór 
ogólhy odbywa się corocznie między 1. maja a 
15. czerwca. Prawo jecmorOcźnej służby w  sze 
regach posiadają ponorowi, którzy ukończą % do­
brym wynikiem na obszarze państwa polskiego 
państwową szkotę sredmą albo równorzędrij za- 
wo iowy zakład średni. Prawo do odroczenia słu­
żby wojskowej posiadają jedynie żywiciele ro­
dzin i osofcy odbywające studja teoretyczne 1 pra­
ktyczne

-  Ceny bukru w Poznaniu. Spółdzielnia spo­
żywców .^goda * w  r  oznaniu spFzedajfi swobn 
czronkom cukier p0 66 mk. za funt.

— (n). Zamorr awany wczorai rano zestal w  
Suko, likach . in Jaworski, Przyczyną morder- 
otva >rawdopodobnie sukces w miłoścj i osobę 
mordercy ustala wszczęte naty chmiast śl idztwc
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— Zniżka cen w W arszawie. Od dnia ó. bm. 
wydział zaopatrywania wprowadza dalszą zniżkę

: ten następujących artjdtułów sprzedawany cli w 
; sklepach nrejskich i w punktach sprzedaży:

Ułomna za 1 klg. mk. 780. sadło mk. 730, 
tłuszcz ..Ccnrpound Lard** mk. 7ó0» mydło łojo­
we 1. g&t. mk. -450, mydło akademickie mk. 65 za 
kawałek, śledzie szkockie „M attica“ m. 25 śle-; 
dzte norweskie mk 15 za sztukę.

Nadto sklepy miejskie zaopatrzone są między 
innerni w następujące irtyKuły: ryż mk. 240 za 
1 klg., płatki owsiane mk. 210, fasola mk. 135, 
kasza jęczmienna i pęcak mk. 150, mąka pszenna 
i żytnia ra-zowu mk. 90, marmolada mk. 375, 
ziemniaki mk. 40 za 1 kię.

— la n ie  mięso w Krakowie. Donoszą stam­
tąd: One;; da i rozpoczęła się sprzedaż taniego mię­
sa w nowo o tw orzony®  jatkach rzeźniczych 
przez spółdzielnie krakowskie przy udziale gminy. 
Wobec nader przystępnych cen i dobrej jakości 
mięsa, publiczność wykupiła szybko wszelkie ga­
tunki mięsa i tłuszczu.

— Ohydne morderstwo. W ub. niedzielę za­
mordowany został w 'W arszawie przy ul. Mazo-

i wieckiej handlowiec i sprawozdawca sportowy 
. „Kjri. W arsz.“ Sew eryn Radlicz !. 50. Zbrodni 
dokonano przez zmiażdżenie czaszki i poderżnięcie 

'gardła. M otywów zbrodni nie ustaliło jesSk m  śle­
dztwo. Gotówka i papiery wartościowe pozostały 

1 nienaruszone. PoJejrzyw ają, że powodem mor­
derstw a była jakaś sorawa erotyczna. W arszaw a. 
(Tcl. wł.) (O.)

— (n). Tępienie bandytyzmu. W dalszym 
ciągu obławy i tępienia bandytyzm u aresztowano 
w Dobrej pow. Jarosław  Franciszka Siwaka i 4 
braci Zielińskich, od dłuższego czasu będących 
zmora dla mieszkańców. Szkody poczynione przez 
nrch sięgają cyfr milionowych.

— Przypomniał sobie „Lcch“ gnieźnieński, że 
ongi Niemcy rozpisali szóstą pożyczkę wojenną 
fpo której nastąpiło dalszych sześć) i pisze o- 
negdaj: „Co to jest miljard? Szósta niemiecka 
pożyczka wojenna w  wysokości p-awie 13 miliar­
dów marek stanowi sumę tak fantastycznie w y­
soką, że trudno i prawie niemożliwie jest w ysta­
wić sobie jej ogrom. Podajem y poniżej kilka o- 
blicaeń, aby choć w przybliżeniu czytelfttk mógł 
sofcie wyobrazić co to jest -rrwljard. odnośnie do 13 
miliardów'**.

Tu następują różne banialuki na tema* tych 13 
miliardów, które niegdyś miały zaimponować 
światu. Ale jak wdzięczni jesteśmy „Lechowi1*, że 
wspomniał sobie, jak stara  babcia tych 13 miliar­
dów. W yobrazić sobie, za tę drobnostkę chciały 
Niemcy wvgrać.

Z e ł l r a n r a  ś < H c z * f t y .
— Odczyt Vllima Frannća, Jugosłowianina, 

zapowiedziana na sobotę, 10. bm. o godz. 7. wie­
czorem w Kasynie i Kole lit -art., w yw ołał prze- 
dewszystkiem w kołach naszej młodzieży wiel­
kie zainteresowanie. Prelegent, władający dosko­
nale językiem polskim, mówić będzie o serbskich 
pieśniach, o „Kosowem polu" i ich dziejach w  Pol­
sce, zdając równocześnie sprawę o polskich prze­
kładach „cyklu kosowskiego*1 B Zaleskiego, R. 
Zmorskiego i J. Konernickiegc

Uniwersytet Judowy Sn. A. Mickiewicza 
wspólnie z instytutem technologicznym urządza 
v. grudnrn br. następujące ponularne wykłady:

!)• „W nętrze ziemi**, rektor Polit. prof. dr. 
Huber czwartek, 8. bm. g. 6. w. 2) „Autonoima 
$ łąska“ , dr. W eieszczyuski, niedziela, 11. bm. o 
I: 6. w. 3) , Jak Mrzedz się gruźlicy1*, prof. dr. 
Moraczewski, niedziela, 1S. bm. o g. 6. w. 4) „Bu­
dowa okrętów - cz. 1. (z obr. świerln. prof. dr. 
Eberman wtorek, 20. bm. o g. 7. w . 5) „Archi­
tektura i ornamentyka hiszpańska w epoce ro­
mańskiej 1 jo tyck’ej“ (z obr. świetln.) ks. prof. 
t Żyła, środa, 21. bm, o g. 7 w . 6) „Budowa 0-

krętów  (cz. II. (z obr. świetln.) inż. Porębski, 
czwartek, 22. bm. ó g. 7. w. 7) „Architektura i 
ornamentyka Hiszpańska w epoce renesansu i ba- 
roku‘* (z obr. świetln.), prof. dr. ks. Żyła, czw ar­
tek, 29. o g. 7. w.

W ykłady będą się odbywały przy ul. Bour- 
larda 5. w  sali wykładowej „żółtej1* Instytutu te­
chnologicznego. Bilety wstępu (siedzące po 100 
mk., stojące po' 50 mk.) wcześniej do nabycia w 
sklepie E. Hawranka, pl. Marjacki 10, w dzień 
wykładu przy kasie. Dla członków Uniwersytetu 
ludowego wstęp wolny.

-  Walne zgromadzenie członków Kasyna 1 
Kola liu-art. odbędzie się w piątek, 9, bm. o g. 7. 
względnie 7.30 wieczorom. Na porządku dziennym 
w ybory uzupełniające i wnioski członków.

L Polskiego Towarzystwa Politechniczne­
go. We śsoćę, 7. bm. o godz. 6.15 dyskusja o no-/ 
wym  ustroju Politechniki i jej przyszłości Refe-j 
fat przedłoży proj E. Hauswald. Potem  utworze-/ 
nie komisji dla ekonomii ciepłu.
B w M  9m. f . t  L jmus-%. L aa. a O a  E r w

K o m u n  / ka v
L w o w s k i C  ó r  T^ ohnick!<  Na W a !ncm Zgr> - 

madz.e.iiu „Lwow skimo Chóru Techni. kiego" wybrano 
kuratorem T-w a prof. Wł. Sadłowskie o do Wydziału 
w eszli :  Załuski T a j  przewodniczące, R „ th1finder /  d o n  
zast. przew. Dr. Schmidt St odstaw dyrygent, Cza’kow - 
•ski Tad. zaijtJ dyrygenta. W akaP U  Mar;. s ‘-kre;atz Anger- 
.! n Kar. sk; r nile, Da oba Tad. bib io tek r< Sinolnlcki 

T a l .  zast, bibli -Ł D ‘ zwnisji iusiracy‘nej w y b ra n o : 
M eli iłe .rskifcgo Steń, yM cha idę Tad-. i Jc :eńskieęo Tad.

z a p i s k i ;
E tan  i s ła w  R pchw ał: Bruno Tepa. Lwów. 1921. 

Wydani j^aramcm p. tfe.eny Drbczańskej broszura, 
zawiera oprócz wstępu biograficznego, ciekawa ko­
respondencję przedwcześnie zmarłego na chorobę 
piersiową malarza, rysownika i k y iturzysty, któ­
rego sława zapowiadała sę  tak świetnie. Z listów 
do matki, brata Włodzimierza oraz do arlysty dra 
matyczn.go i rzeźbiarza, Józefa Chmielińskiego (który 
zrobił płaskorzeźb? Tępy), pisanych z Hicsluciiowa, 
Majątku Dzieduszyckicri), z Monachium, Florencji 

i Abbazji, dowiaduje się czytelnik wi lu interesujących 
szczegółów — niejedno doieci go echo wczorajszego 
Lwowa. I  oszttrę, wydaną bardzo starannie, zdobi 
portret Tepy (na okładce\ pięć reprodukcji jego prac, 
tudzież winieta p ro f . Tadeusza Rybkowskiego. J. W.

Z  O P E R Y .
„Trubadur", o p era  V erd ieg o .

Trubadur, jak wszystkie opery vcrdiovvskie, wy­
maga doskonałych głosów i idealnego wykonzr.ia. 
Jeśli jednego z tych czynników brak, a jeszcze go­
rzej. jeśb oba nic dopisują, to op.*ra te staje się 
nudną i bezduszną. Ma scenie naszej przed Lity wy­
konywano ją eon amore, dziś powodzenie jej uczy­
niono zahżnen. wyłącznie od solistów, pomijając 
chóry i orkicstrulnj part.

Wznowiony onegdaj Trubadur zadowalał i inte­
resował wyłączn iej nie. tóiynii solistami, a w pierwszym 
• zędzie p. Platówną, której głos w partji Leonory, 
brzmiał całą potęgą przepysznego blasku, dalej p. 
Wiśimwik m, jako hr. Luna i Czucerją p. Green

Osią całej opery, jest parrja Manrica, oś ta je­
dnak kiepsko naoliwiona skizypi i chrypi.

Słys :ał- m przed dwoma laty p. Ignacego Manna 
w partji Manrica, wówczas wytykałem mu jego stronę 
aktorską i brak szkoły w noslugiwaniu się głosem, 
fenomenalnie pięknym u,:iś sytuacja zmieniła się 
o tyle na niekorzyść, że p. Mann aktorsko ani 
o krok naprzód nie p< stąpił, na technice głosowej 
nie zyskał, a z pifkirtjgc materjału pozost ły szczątki. 
Duś p. Mann głosem nie imponuje, a zamiast swo­
bodnie pfyna.cego głosu, closłuchać się można czegoś 
w rodzaju płaczliwego Uj,zawodzącego clt! pania, lub 
też gardlanego krzyku Brak metody w głosie p. 
Manna mści się na śpiewaku, który powinien bvl 
zrob ć pierwszorzędna karierę.

Chóry specjaln c męskie śpiewały, jeśli to śpie­
wem nazwać wolno, bardzo kiepsko, żeńside nato­
miast zasłużyły na rzetelną pochwałę. Tempa był, 
w wielu miejscach zbyt rozwlekle, co na dobre ca­
łości opery nie wyszło.

1
Z  f ły c h fo ró w

S T A N C S I A 'V 4  M I C H A L E
żona ero. «\ zarządcy fodaikon. go, s o l  U ł-  Ma'j?;:r. -• 
zmarła po ••ężićich cierpieniach, zaopau* oa- św. Saki »• 

mentami, dnia 4. grudnia 1921.
W tmutlttj pggrąiona rod ir.a zaprasza krewniyck, 

przyjaciół i zn jomych lia obrzęd pogr el.owy, k óry od­
będzie s,ę cm i 6. giuarća 1P21, o gedz. Ł P‘ pcłirttiiiu 
* eerau żałoby przy ul. V yBpiańskiego 19, cło grohewca 
■ ariiilijnc-jio iiłl crceiUarzu ..za owskim.

K R O N iK A  S P O R T O W A .
Polska-Węgry. Na posiedeniu F Z P. N. m

Krakowie w dniu 2S. listODada ustalono Ootate* 
cz-nie skład polskiej drużyny reprezentacyjnej na 
rtiatch z Węgrami. Minio szerkiej i rzeczowej po­
lemiki we wszystkich kierunkach, okałd ten we 
różni się zupełnie od pierwszego projektu w y­
działu gier. Już ten moment przemawia za tern, 
że prawdopodobnie w pływ y jakieś odgryw ały tu 
\vyb:tną roię, bo wyobrazić sobie trudno, by pp- 
w d z ia k tw i byli tak nieomylni w swych orzecze-' 
niach. By la przecież sposobność do zobaczenia 
różnych graczy nu matchacn treningowych, któ­
rzy stoją na tym samym stopniu w- wydoskonale­
niu się w piłce nożnej, a jednak po tych próbach 
nie nastąpiła nawet najmniejsza zmiana w , ^kła­
dzie z góry ułożonym. Plan ten zaraz z początku 
spotkał się z zasłużoną ostrą k ry tyką znawców' 
polskiego footballu, zdania jednak ogółu wido­
cznie nie brano zupełnie pod uwagę.

Przechodzimy do szczegółów. Loth II w 
bramce będzie z pewnością bronił efektowniej 
lecz czy poi raf i obronić jej skutecznie? Po  m i­
tel’/ '*  tego rodzaju, jak inatch Polska-W ęgry. 
konieczna jest przcde\vsz3'stkiem rutyna i znajo­
mość tecimiki pierwszorzędnych g raczy  kiórei 
niestety Lotiiowi II. odmówić musimy. Matei ja.’ 
to na brainkarza bezsprzecznie pierwłzorzędiry, 
lecz braku doświadczenia nie zastąpi znane szczę­
ście tego gracza. Obronę i pomoc możuaby p -z y  
jąć w całości, mając fylko pewne wątphwości co 
dc Marczewskiego, lecz skład środkowej trójki 
ataku iest zdaje się z.liył przypadkowym. Prze 
dewszysikicm, jak s tw ie rd z a j recenzje z ostat­
niego trenningu teamów A. R., W acek Kuchar 
grając część ostatniego matehu na lewym  łączni­
ku, w ykazał bezwzględnie. Mrę1 to jest jego w ła ­
ściwe miejsce w  ataku i przez to wybił się naw et 
na najlepszego gracza na boisku. Przypominamy, 
że tego rodzaju zmianę, proponowaliśmy już nrz^d 
paru tygodniami, mając sposobność obserw ow a­
nia p. Kuchara w jesiennym sezonie. Tymczasem 
pozostał bez zmiany skład pierwotnie ułożony i 
rj.imo naocznego doświadczenia p. W. Kuchar 
grać będzie na prawym  łączniku. Od oceny gry 
Einbachcra wstrzym ujem y się, tria/ąc za mało 
danych do sprawiedliwego jej ocenienia.

Przypuszczam y, że może P. Z. P. N raczy 
się zastanowić nad tą spraw ą raz jeszcze, a może 
przyjdzie do przekor,anią, że pewne zmiany by ­
łyby zbawienne. N.

Walne zgromadzenie L. K. S. „Pogoń** prze­
łożono na dzień 3. stycznia 1922 r.

Nadzwyczajne nosiedzenie wydziału L^K. S. 
„Pogoń1* odbędzie się dnia 9. grudnia o g. 7. w

Wydział „Pogoni** postanowi? wiekszem jak 
dotychczas staraniem otoczyć sporty zimowe 
W  najbliższych dniach powstaje w łonie klubu o- 
bok istniejącej sekcji narciarskiej również łyż­
wiarska, która prócz jazdy sztucznej i szybkiej 
kultyw ow ać będzie i grę w  nockey. Zorganizowa­
nie dwu drużyn w  toku. Urządzenie kursu nar­
ciarskiego dia początkujących, własno schronisko ■ 
w Karpatach, oraz wypożyczalnia nart członkom ,, 
za minimalną opłatą zapewnione. Walne zebranie , 
seircji narciarskiej „Pogoni11 odbędzie się dnia jń. 
grudnia br. w lokalu klubu, Zyblikiewicza 17. i 
7. w., na które wydział klubu zaprasza człon'.- 
sekcji jak również tych, którzy ów kró1 
sport zamierzają uprawiać.
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KR O N IKA EKONOMICZNA.
+  Ileś rozparcelowane zremi? Komisja rolna 

PO,s przewodnictwem p. Piechoty, w ysłuchała 
sprawozdania prezesa głównego Urzędu ziemskie­
go, dra Kiernika o przeprowadzonej dotąd parce­
lacji majątków pryw atnych i państwow ych. In­
stytucje upoważnione rozparcelowały dotąd 249 
tysięcy morgów,, zaś urzędy ziemskie 150 tysięcy 
morgów m ajątków państwowych. Instytucje pry­
watne rozparcelow ały pod kontrolą rządu w 1921 
roku 146 tysięcy morgów. Centrała głównego 
urzędu ziemskiego liczy w raz z Rankiem rolnym 
i placówkami 1.693 pracowników.

-f. Komisje badania cen i zysków. W  siedzibie 
"wszystkich władz administracyjnych I. instancji 
będą przy ty  chi ~ władzach utworzone powiatowe 
'komisje dla badań cen i zysków. W m iastach: 
W arszawie, Lodzi, Lublinie, Lwowie i Krakowie 
będa przy istniejących tam okręgowych urzędach 
walk' z M-chwą utworzone nadto Takież komisje z 
zakresem uziakmia tylko w  obrębie -tychże miast. 
Przy wszystkich urzędach wojewódzkich utwo.rzo- 
rzone będą wujewódzk:e komisje do badaniu cen i 
dysków . Do zakresu działania powiatom tych i 
miejskich komisji należy: oznaczanie cen taryfo­
wych i w ytycznych; optamwame cenników i kal­
kulacji cen, składanych w  tym  celu przez mimi­
ków, przem ysłow ców i kupców ; w ydaw anie opi­
nii dla sądów i innych władz. Komisje wojewódz­
kie będą badały nadesłane tm protokoły obrad Ko­
misji powiatowych, i  miejskich i pn:eprwwad"ały 
W id\ uchwałach poprawki, w skazane % putikiu 
■widzenia ogólnego interesu na teren;e wojewódz- 
tv.-a Do powiatowych i miejskich komisji dla ba­
dania cen i zysków  wchodzą: naczelnicy powia­
towych włądz administracyjnych, 'względnie u- 
Irzę-dów walki z  lichwą i ich zastępcy, jako prze­
wodniczący, a jako członkowie: przedstawiciel
Większej własności ziemskiej, w ybrany  przez sej­
mik (radę powiatową); przedstawicie! drobnego 
rolnictwa, w yprany przez sejmik (radę .powiato­
w ą); przedstawiciel wielkiego przem ysłu i wiel- 
k ego handlu, w ybrany przez centralny Związek 
Przemysłu i handlln (Izby handlowe i przem ysło­
we); po jednym p rzeasuw rae iu  drobnego przem y­
słu i drobnego handlu, wy branym  przez związki \ 
Zawodowe; dwóch przedstawicieli miast, w ybra­
nych z pośród spożywców przez Radę m iękką w 
^edzibie komisji; czterech przedstawicieli spożyw -j 
cóv,y'^wybranych przez stow arzyszenia spożyw. 
Cze j związik’ kooperatyw . Skiad komisji w oje-j 
^'óuzKiej jest analogiczny, z tą różnicą, że p rze-j 
Wodnczacym tych komisji jest wojewoda, lub je­
go. zastępca/ ’ że członkowie mają być dobrani z 
całegc województwa i z pośród osób mc jowofa- 
n^ch do kx misji powiatowych i miejskich. P rzy ję­
t e  godności członka komisji jest obo wiązkiem oby­
watelskim. Członkowie komisji są obierani lub de­
legowani na przeciąg roku na wezwanie naczelni­
ka odpowiedniej w ładzj U^ząd członka komisji 1 
j^bro zastency jest bezpłatn3 .

+  Masło duńskie dla Polski, Minister skarbu 
O siągnąw szy informacji cc do możności zakupu 
tańszego m asła w  Danji, postanowiło znieść r ło, 
które wynosiło dotychczas 4 000 mk. na 100 kg.
1 16.1)00 mk. na 100 kg sera. Cło zostame zniesio­
ne n3 grudzień Tb

Minister skarbu pomzrih^ewą się od pewnego 
t 2a$-n z poselstwem duńskiem, oo do ułożenia 
sbraw  eksportu przy sprowadzaniu m asła z Danii 
dc Polski. W sprawie tej odeszła już depesza do 
'żądii duńskiego. D ostaw a więc taniego im sia
^  okresie świątecznym zdaje się zapewnioną.

(A W.)

- f  Przeciw  nadużyciom tow arzystw  okręto- 
wycn. W arszaw ski ..Przegląd W iecz.“ dowiaduje 
się, że organizacje warszaw skie, opiekujące się 
emigrantami, zwróciły się do rządu polskiego z 
memoriałem, w  którym  domagają sie interwencji 
przeciwko nadużyciom, jakich dopuszczają się to­
w arzystw a okręgowe. W celu osiągnięcia możli­
wie największych zysków, tow arzystw a te udzie­
lają emigrantom fałszyw ych informacji, wskutek 
czego ci, po opłaceniu wszystkich kosztów  po­
dróży, nie mogą wylądow ać w  portach Stanów 
Zjednoczonych i Kanady i są odsyłani z powrotem 
do Europy.

+  Zjazd fabrykan*ów maszyn | narzędzi 
rolniczych. W  W arszaw ie odbył się ■zjazd fabry­
kantów maszyn i narzędzi rolniczych. P ierw szy 
referat wygłosił jp. in. Chorzowski „O ogólnym 
kryzysie w  przemyśle metalowym , Następnym 
referentem był p. W. Błażejewski, który poruszył 
sprawę kryzysu, trw ającego w  przemyśle ma­
szyn i narzędzi rolniczych. Naa tematem tym 
wywiązała się w  następstw ie dyskusia

Na zjeździe reprezentowane jest 38 w y tw ó r­
ni maszyn i narzędzi rolniczych całej Polski, któ­
rzy zgłosili szereg wniosków i rezolucji. Uchwa­
lono w ybrać specjalną komisie, która ma się za­
jąć sprecyzowaniem rezolucji i przedstawieniem 
!a’tli odnośnym władzom W  obradach brali udział 
prócz 5(1 delegatów, p rzed staw ic ie l rządu z ini- 
uisterium przemysłu i handlu p. fi. Komorowicz, 
z rolnictwa i dóbr państwowych p. prof Bie­
drzycki.

-f- Ś’edztwo przeciw  bankom dewizowym.
W arszaw ski „Przegląd W ieczorny" donosi: Od
kilku dni sfery finansowe naszego miasta są po­
ruszone niem;łą spraw ą, w yw ołaną przez nie­
które banki dewizowe. Oto przekazy zagraniczne, 
w ystaw iane przez te br.nki, winny być opatrzone 
stemplami skarbowymi na znak uiszczenia oołatw 
.podatkowej. Tym czasem  władzom skarbowym  
udało się zatrzym ać na granicy przy rewizji po­
dróżnych, udających się za granicę, pewną ilość 
takięi. przekazów, nieopatrzonydi wymaganemi 
stemplami.. Wy wołało to dochodzenie ze s tro n / 
m inisterstw a skarbu. Jak krążą pogłoski, Bank 
handlowy, Bank Natansonów i inne mają zapłacić 
milionowe kary  za idawn .irie w  wypadku 
straty, kióre poniósł skarb paustwa.

-oo—

Kursy giełdy.
Kursa giełdy lwowskiej z dnia 5. grudnia

Akcje bankowe bez zmiany. Akcje Tow handł 
i prz/rn.: B row ary lwowskie 17s000, Glaxtorów
3150—3250, Karpaiit 1800, ,,Ćmielów” 3550. „Ga­
licja 150.000, Gafota 2000—2250, Górka 9000. „Oi- 
kos” 5500—5600, Parow ozy 1225—1300. „Patria" 
1700, ,P cze t"  975, „Pocisk” 875-1000, Pol. Glob 
1000, Pol. nafta 1825— 1925, Pol. Tow handi. 800, 
Rakszawa 3300, Elektr. „Siersza” 1300, Górn. 
„Siersza” 9000, „Tepege” 650°, Zieleniewski tA>00, 
„Żegluga Polska” 450.

D ew izy  Londyn i3CG9—14500, Paryż -30—250, 
Zurych 6?n—670 P raga 57—41, Wiedeń 0,45—0.55, 
BerSin 15—18, Nowy JoHc 3350—3650, Medjoisn 
130— 150. '

Wiedeń. (PAT). Kursa dewiz z dnia 5. grud­
nia 1921. Amstedam 269.950. Zagrzeb 2.798 Bel­
grad 11.190. Bem n 3,42? Bruksela 53.450. Buda­
peszt 9.S80.50. Chrystjanja 109.975. Kopenhaga 
142.975. Londyn 30.790 Mediolan 31.805. Nowy 
Jork 7.623. P aryż  55.480. P raga 8.397. Sof ja
5.295 Sztokholm 179.970. W arszaw a 221. Zu­
rych 145.975.

Berlin. (PATh Kursa dewiz z 5 grudnia Am­
sterdam  8191.80. Beigja 1678.30. Chrystiania
3321.63. Kopenhaga 4305.65, Sztokholm 5519.45. 
Helsingiors 419.55. W łochy 1003.95. Londyn 
936.55. Nowy Jork 235 75. P aryż 172825. Szwaj­
caria 4505.45. Hiszpania 3256.70. Wiedeń stempl. 
7.48. P raga 247.75. Budapeszt 29 47. Buenos Ai­
res 75.52 i pól.

Praga. (PAT). Kńrsa dewiz z 5. grudnia 192L 
Berlin 40.85. W arszaw a 2.42—3.02 i pół.

Zurych. (PAT.) Kursa giełdy z 5. grudnia 
Berlin 2.30, Holandia 186.50, Nowy Jork 522, Lon­
dyn 21.11, P aryż  3-3, Mediolan 22.10, P raga 5.60,, 
Budapeszt 0.70, Zagrzeb 1.80, W arszaw a 0.14, 
Wiedeń 0.15, Austr s łempl. O.iO,

4otownnia •en zbożowych. Lwów, 5. grudnia.
Pszenica 110— 115, jęczmień 76—82, owę,-: 77<y‘ 
knkurudza 93, fasola ICO -110, łubin 35.

Warszawa. (PaT.) Żyto 8'iOO—8100, maso* 
cliy rzLuakowe 8400. mąka żytwa 70 proc. 11.90t

(PAT.)

O G Ł O SZ E N IA .
b p -i-  » '» s ła  r - p r 6 f>6 k n rn j)c i i  i wł*iiH r  f c*  ljf * łi

I2r« H S ic h a *  S a *  i
Łwtłw S y k s t u s a  '.li, m ‘cy n u ją  o d  S-S i oi) 12*8.

N iezaw od n y  środcSi p rzeciw k o chrypce, 
d u szn ośc i, k a sz lo m  8,3

e k  n u M A M
(G anales su lphuris aurati benzonaM ) 

wyrobu la t ora- J |«  U f t l im fo b i  W arszaw a 
to-jąm  fnrtnae. rl;1i B i l l J sŁiu Miodcwa 1

SprzBdaic iv  aptek  ich  i sl.la d a ch  ap teczn ych . 
Sposób nJrcia B-łączony do każdego pude ki.

i t r a w i e e  H .  TC.^ffelf-KŁ.
p r z e n i ó s ł  p p ao & w n lę  swo ą z uL .Mjh» na

p la c  D ą b r o w s k i e g o  % p a r te r .  7-275

Kraw tec H &ULDEM— L w ć w ,L e l3 w e la 5 b .
przyjmuje wszelkie robot)r w zakres kra­

wiectwa wchodzące po przystępu, cenach.

Inspektor szkolny powiatu Hoiochowskiego  
ma do obsadzenia w o i n d  p o s a d y  
s iiiu u y tie lik le  w sskoUc!* ro i-  

SKICH 7321
Wymagana lest matuia seminarja!na. Po­
dania udokumentowane, należy wnosić do 

Inspektoratu Szkolnego w Horochowie.

f  Ś W I E C E
m  OHOIHK&

dostarcza ze swej świeczkarfi 
F a b r y k a  i  R a ff in -e p | ia  
przetworów rcpv n^flcwej

Liwró w  s- .

T B E i a m j f
Ferfumerje, Wody kolońfkie i Mydła 

toaletowe poleca najtaniej

ul. A kadem icka 3. 7358

10 wisifi do czyszczenia zi®
w całości lub częściowo sprzeda

HANDLOWIEC lwów Kampiana 3 7192
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M E R K U R Y c

Mało jest we i .wrowie firm -ak powszechnie znanych jak „MERKURY t  Przedsiębiorstwo, które przed 
wojną w bardzo trudnych warunkach poważyło się przystąpić do uzdrowienia stosunków w zakresie wypie­
ku chieba i podlać konkurencję z Chlebem morawskim, wskutek zmiennej kolei wypadków zmuszone zostrło 
dn ograniczenia swych czynności i zeszło z rynku, wypiekając tylko chlcb dla wojsaa. Obecnie wobec po­
wrotu normalnych stosunkóws w handlu zbożem i wobec powstałej możności wypiekania znowu chleba nie- 
urzędowego, lecz istotnie zdrowego i czystego, rozpoczyna „MERKURY" pracę na nowo. Zreorganizowana 
odpowiednio do dzisiejszych potrzeb w formie Spółki akcyjnej fabryka podjęła już wypiek i od dni kilku 
widać już na m>escle znane we Lwowie z przed wojny wozy z napisem „MERKURY". NiewatpFwie chleb 
w wysok*ej, naprawdę „p/zedwojennej" jaKości „MERKUREGO" sianie się w najbliżs'ych dniach ponownie 
najpowszechniejszą i najałubieóazą marką Lwowa. 7307

K ażdy lejca . .  o id y n u je  |.rzy  w sz c :k .c a  ch orob ach  
dróg od-ieciiit-wy eh, uporc y w y n . k asz1 u. itd. n a iic -  

jp**y i . ed ym e w y p ró b o w a n y  środeK 73ó5

Z a k ł a
chsrtticznte ?sL r w r io c f i

r& u lfs  :oE „ L a o k ^ n n "
 O  k p i i ie j  a p te e e  4 o  n a b y c i .  - —

U  S p e łz a  x  o g r .  odp<
- w a juw o n ie  • 
u l. L I n d r g o O .

Iow riyaiWG agrarno-o ad liczę
p w yitn ie_  n a ty c h m ia s t  ty lk o  b ie g łą  s t e a o t y .

p e s t k ę *  / g ło sz e n ia : H alicka 31. 7*45

~ ' 7  f i S i * .  F k ś J l k s  H A H d
ardyuujp. w  cpitoobiich w c-w nętrznych  i ch irarg canych  

ul. G iódecka 4 6  od 9 -5  p o p r ł. 7337

Samodz.elnych
Buchalterówi

.w rmarę możności obznaiomionych z biłau- 
»snWaniem poszukuje W i e l k a  F i r m a  n a ­

f t o w a  d o  L w o w a .
'Zgtosza-iii nadsyłać n? łźy pod ,.EsiiansiściM do 
iRiura ogłoszeń Alojzego Jacobiego Lwów, 

Zimorowicza 14. 7373

KONKURS

Posady i prace.
i j / ł o d a  w do .m  po star  
™ s/.yra u rzędnisu  s p a- 
yką b itr o w ą  sz u k a  od p o-  
eJ n ie g o  a tję c ia , n a jch ętn ię ' 
. p o  p o łu dn iu . Zg o łz e .d a  
' adm in. poH M. W 23, 73 )2

;2 lM IEfil& A  3 p i f i r o is a
o Co lokatorach  od  1 0  pokoji 
do 4  pokoji x k u ch n ią  p o i -  
io n a  v  cen tro m  m iasta . N o ­
w oczesn e urzsj lżen ia , św ia t ło  
Iek try c in e  i g a z o w e , w a n n  , 

w od ociąg i, eletc'.? y czn o ić , w in ­
da. C e n a  1 8 ,70 0 .0 00 .

D U Ż Y  H O T E i. 
c a  P o m o izu  (stolica) o  4 0  p o­
kojach um eu o w a n y ch  kilka  

p Ł -iu ro  N ie m c c y n o w *  SE* k om fortow o  u rząd zon ych . 
L &  t s ł - e j ,  L w ó w ,  p i . c  Q * V  2 UPaE *r?bra, biel' ny  
' .k a d  m i o H  3 , p o ie c a  o p a łu . N o i o m -

n au czycie lk i, NrJauczvcie i, 11 u rządzen ia , bardzo ko- 
Fraim uska rodow H ą. owm .;rzys!n ie na sprr: dat. C e n a  
z a r z ą d c z  n ie , k lu e im ce . ku-, 18,000.0 0
daarzy, kucharki, r.tądc v .,| K -Ł Y B  tfC D N Y  
ek o n o m ó w , leśn iczych  o —io-itł-w alc. z  o sp o d a r  tw ein  luO  
datków , s iły  b iu row e, s m e l- j® :? .  * i*n» p senn o-b rrracza -  
fea służbo. 7369  n<9 . r. b u d o w a n ia  goapod.

 ' ...........................................!i m ieś A .  m a sy w n e , u ząuze-
B u t y  n a w et * n y  . ub |ek t cu -jn ia  m ły n a  n o w o czesn e  w 

k iern u zy  szu k a  p osat' .jbrafcu w od y m otor 3 5  P S , ir -  
Z  lo szen ie  » Re*.lam a  Pra j o -  werwa' z  i y w y i  m artw - k o m ­

pletny . M ena 58,000.000 ./a * , C h o rą iczy zn a  
•--Rutyn w an y« .

7, pod
7859 ffl_YM M O TO R O W Y

dw>twa c o w y  p o d w ó jn y  chód  
z m aszy n ą  do czy szczen ia  i 1 
parą k am ien i, 6  m or?, ziem i. 
Dom  m ieszk aln y  o  11 p o ro  - 
j .’ch i  k uchn i, n o w o c z e :n e

t a r  iarm acji ob ej­
m ie zaraz p o sa d ę  w  

.tp iece  lw o w sk iej. Z g ło szen ia  
io  = R ek lam y P ia ,o w e j« ,  

iChorąkcz -zn a  7. 7:'0 71  u rzą d zen ie , św .* lło  olektryc
w o d o cią g i, o d le g ło ść  od 

ijstseji 1 m m i ii, s /c -a ,  C e ­
n a  r n to.oco.

O prócz w y m ien io n y ch  p o sia ­
dam y duży w y b ó r  gosp o  
darstw  rolnych , fo lw arków , 
dóbr rycersk ich , fabryk  

w sze lk ieg o  rodzaju. 
, , - O B  r i N  ł - t  T e  run  

S z e r o k a  32. T e ł .  2 3 3 .
73 1

Kupno ł sprzedaż.

. f f  ’ a ł y  d w u osob ow y  sa m o -  
feWe ri-,rj . , v bie g U praw  e 
n o w y  sprziu.ir.nt, o g lą d n ą ć  

iffltritó, wmiv.sk. 7316

i.oesen dorfera  
o,-', ś io a b iy , n .ah oiiiow y, 

ip if koy to:., sp i/.cd am  lub za -  
. m ien ie z»  niam no. P ausk 1! 21
iHfflmlr. im

f & p r z e ó a ż  k u p n o  r« -.-  
n ości. P rzy m ę c o ż y c z -  

ke. Inżyuier C b rz jo o w sk i, 
/ i in o r o w  <t.S 6 . 7H55

W ydział p o w fz to w y  w  T łu m aczu  rozp isu je  konkurs na

posadę drogomistrza powiatowego
z siedzib ą  j r i  ‘d o w ą  w  O ttycii, w  X! sto p n iu  słu żb ow ym  
-u n k cjo n a rju szó w  p a ń stw o w y ch  z d o d atk am i d rożyżn ian y-  

mi em u  stop n io w i p rzysłu g u ją cy m i.
P o d a n ia  zaop atrzon o  w  rneti-yk. ch rztu , sw  ad ectw o  

p rzy a a .e ż n o śc i 1 d ow o d u  p o lsk ieg o  o b yu  ate stw a , śur ade- 
ctw a  z u k oń czon ej sz k o ły  kon d uL lorow  d ro g o w y ch  przy  
W ydz:a le  k ra iow vm , w  .g1 dn ie innej fa ch o w ej srkol'. 
tech n iczn ej n a leży  w n fcść w  te  m in ie do 31. grudnia  
1321 r. do w Y d .ia łu  p o w ia to w eg o  w  T łu m a cza .

}!ierw szi>ńs'w o p o zo sta w ia  s ię  o d p o w ied n  o u k w a lifi-  
k ow an ym  zd em o b ilizo w a n y m  z  w o jsk a  polskiego  

Z W y d .ia łu  n o w ia to w e g o

Komisarz rządowy
?o63 1’ i o t r  S z c z e p a ń s k i .

Tokarnie! Tokarnia!
W ie r ta r k ą , s z l i f i e r k i ,  g r e -  
z m k i ,  p i ły  i i a n e  tu iiszy n y  i  
ro rzę tiz io i t o  o b r ó h k i m e ta li
p o le c a  z e  s k ła d u  w  w iid k im  w y b o rz e

A. M. SCiERSK I
L w ó a v ,  u l*  K o p e r n i k a  4 .  7 3 7 0

:pmtw& ż&ró^ je? Eśla
/jed n o w a tó w k  ) k u p u ją  lu b  w yir.sen i z z a  m w s
w zględ n i- r -g en ero w a u e  z do; ł . i tą  w g o d -liia c h  od  9 -1 2  

i od  8 -5  co c .d en n ie  z c y ją tk  ^m n e d . ie l  i ś.vrąD.
Polski Zwaick PrzTdsię&ioiStw Elektryeznyck

S -k a  z ogr. o p e w .  
w e L u  >« ie ,  G ró d e c k a  2 B .

W yłączn e Z a s ięp st .ro  na L w ów  i p o w ia t  l w o w s k i ,  M a ło ­
polskiej Fabryk? ż a r ó w e k  r eg en er o w a n y ch  „ Ź a r e g  1 

w e L w ow ie . \ S ib

73511
rpiędtty włościan polskich około

199 mmng ' f i i y
pszenno-buraczanej w powiecie sochaczew- 
skim, 35 ki ometrów od V^ars awy, przy 
szosie i koiei W arszawa-Pcznań,na bar Jto  

przystępnych warunkach.
Zgłoszę: ia pod adresem adwokat 

•T ózef P o l ik t o r ,  W  a rs ta n u ,  
u l ie a  A otn igi o d z lia  1. 4=3.

ś j ^ a i s y ,  m otory , iokoinouóo, 
® gatry, m aszynv di 
obróbki m e.a li, .Ir y /a , pofti- 
p y, p*lec.i i-PlLG T i, L w ów  
B atorego  Ł  6493

k j t ług p a r o n y  F au ler  ora  
■ płu gi m ota o w o  po leca
>Pilol< — L w ów , B atorego *1 

7314

Żakiet d łjg i  krym ski: o- 
kazyjnie do  sp rz ed a n ie , 

aciecka 4, d iz w i i .  7 '7ó

Hózsrf,
j j a  ś i  >ę a o d n a u :a i n a -  
“ ®  p raw ia  m eld e dobry sto ­
larz z g ło s ić  się  ty ko prószy  
ui. .Murarska 23. w podY/ór. ń 
ria praw o 2 drzw i ceny tań­
sze. 7362

m o r m a c je  « j o - o ^ c h .
J W r ^ c ł-m  ja k o  je i.ic c  po 
7 tutach m ew oii r o sy .sk iS  z 
gut-er.iti S em ip a ia fy ń sk  (Sy- 
berjaj, ch ętn ie lłuJ% in lo rm a -  
c arn’ o p o zo sia ły c ii tani j e ń ­
cach  i em icrantr.ch  polsk ich . 
E dm und Jurk iew icz, Dobro  
rai
j ' y t o  w iypc *  f e z y  SliTi i 

na przt-c ąg cai jj zimy 
do 2  k< n . Z r fo s te n ią f  adri^S 

i-i- -u no-.! . R !t - 7 66

Dov/ództwo 0 r. Korp. Nr X Przdoryśl./L. i 09/Z. Przemyśl dn. 29/Xl. I9" t  t
Szefostwo Intendantury Okręgu Korousu N . X. w Przemyśiu L 209/Z.

KUNKURS NA DOSTAWĘ MiĘSA.
Szeiustwo Inteudantury Okręgu Korpusu Nr. X. w Przem y m ogłasza abilej- 

sz-. m Konkurs na dos taw ę bitego mięsa w olow ego i częśc owo wie rzoweco trat 
w tygodniu) dla w»z stkic i fńrmacji; szpita .i  i Zakładów Wojśkćwycb, zaś mięs 
cielęcego ty lko dla szpitali s t j i i  jnow anych  w poszczcgó>ny h u i ejscowodciach 
Okręgu Korpusu N X. w  P rzem y ś li  w czasie od 1-go stycziua 1922 r do 3t‘-go 
czerw ca 1922 r. z  praw em regulowań a  cen co miesiąc. K cfek tu je  się tyko na mię­
so w olow e w całych ćwierciach naj epszej jakości o w adze 120 kg. ćzłtj-erh ćwierć, 
wolu. Ilość podanego pod ' cbiu t  j. p łuca, w ą tro b a ,  s  tuziona, nerki i serce może 
wynolrc nrjwyżej 5%  dzi.ni!ei d r s t a w y  m ięsa . 2 kg. podrobiu liczy s ę za 1 kg.

ięsa. Kości zaś mogą być -tylko z tej sainej sztuki z mięsem N iedopuszczalne  
są. dodstki ( to w ażk i)  lużrtycit kości. Mięso w ie p rzo w e  w ydaw ane  ma być w całych 
połówkach w ra z .z e . s i o n  n ą  grubą na grzbiecie najmniej 8 cm., sadłem , g jow ą 
i nóżkami. 2 kg. podrob  u (jedne płuca na  ? połówki) liczy się za 1 kg. mięsa. 
J?dn połów ka wie i  owa ma w a  yć ncjmn ej 30 (trzydzieści) kg. Gddaw.-nie m' - 
Sn odbyw a; się będzie przoz dostawców w jefcc rzeżnłka \ d o s  awcy) wpro t  o d ­
działom w obecności oficera p ro w ian to w ego .‘O wysokości zapotzeb iwat.ia mięsJ 
jjja danych oddziałów wojskowych, oraz o bliższycli w arunkach  dostawy tr.ożns 

asięgnąc informacji w Szefostwie rrjt O. K. w  P r  en/yśiu Ifip w odnośnych Wojsk. 
Ke.on. Zakł. Ajósp. Szczegółowe określenie waiu.-ków dostawy na tąp) przed za­
warciem umowy na podstaw ie wy niku n n ejszeg '1 k,qnfctjr§n. O stem plow ane oferty 
na d ostaw ę inięsa dla poszczególnych form teji, Zakładów  i Szpitali Wojsk. da.HfO 
'g-P5n zonu lub t . ż  tylko dla pewnych formacji względnie na poszczególne miejsco­
wości należy wnosić w teftńmle do U  grudnia b. r. getfz. 12- la w za p l tcze tow a-  
nych, zamki.iętych kop  -tacn z napisem: „O erta  na doś aw ę mięsa do 2 0 9 IZ  ao 
Szefos tw a Inicuda ury Ok ęgu Korpusu Ni. X. w  Pr .emyślu. Do eferty nak-iy  dc- 
tączyć dowód ? ożenią vadjum w g o tow ce  lub papierach wartościowych, m« ąco 
zabez; icczsuie j upiiarne w wysolo-ści 5 ° /0 .pięć p rocent)  od wartości oferowane 
o iesięczite; o s t tw y  mięsa. Vać;uni należy składać w kasie Komisji C o so o d  rezej 
Okr ;ow go Zuklaeu G ospodarczego  w Pr,z.inyś.u. Of rty, do których nic będzls  
dołączany dow ód  złożen s 5°/0 w.djtini ile będą rozpa rywane i pozostaną  bez  od­
powiedź; O iwarcie ofert n.-stąpi komisyjnie w In e n d a r tu rz e  O k .  Korp. w P r ’ - 
myślu dnia ló . gr dnia o, g odr .  : U-tej. poczem o wyniku konkursu zostaną  nie­
zwłoczni- i- re res  iwani p 'sen m :c : awiaćomicnl.  7304
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